
KIK JER WARSZAWSKI śmń
Niedziela.

Dnia 4 (16) Stycznia.—  Rok 1853. M  14. Jutro, Śgo Antoniego Opata

Jutro odbędzie się poświęcenie Obrazu Śgo A n t o n ie 
g o , w Kaplicy N. MARJi PANNY Ń z zfez ra ę /, w  Kościele 
XX. Dominikanów. Po ukończeniu tego uroczystego 
obrzędu, nastąpi zaraz Wotywa solenna przed tymże 
Obrazem.

Pojutrze, w Kościele parafialnym XX. Bazyljanów, 
przypada uroczystość Jordanu.

N. PAN, na przedstawienie N a m ie s t n ik a  Królestwa 
Polskiego, udzielić raczył, w drodze łaski,  Xiędzu T o 
maszowi Degurskiemu, Kapelanowi Kościoła i smęta- 
rza Powązkowskiego, przez wzgląd na jego wiek po
deszły i gorliwość w wypełnianiu włożonych na niego 
obowiązków, skutkiem której nadwerężył zdrowie i jest 
w niemożuości dalszego onych sprawowania, pensję po 
rs. 150 rocznie i do śmierci. Pensja ta liczyć się ma 
od dnia uwolnienia Xiędza Degurskiego od pomienio- 
nych obowiązków.

N . PAN, w  skutek przedstawienia JO. Xięcia N a m ie 
s t n i k a  Królestwa, Najiniłościwiej dozwolić raczył prze
bywającemu w Konstantynopolu  wychodźcy Polskiemu, 
Ignacemu Stw orzyńskiem u, powrócić do kraju, bez po 
zostawienia mu atoli prawa legitymowania się z pocho
dzenia szlacheckiego i bez powrócenia mu skonfiskowa
nego na rzecz Skarbu majątku.

Bolesna strata dotknęła dom Potockich. Dziś o‘pół- 
nocy, opatrzony ŚŚ. SAKRAMENTAMI, rozstał się 
z tym światem, ś. p. Franciszek Hrabia Potocki, Radca 
Tajny, Senator, Członek Rady Administracyjnej,  Prezes
Heroldji Królestwa, Prezydujący w K o m is s i  E m ery
talnej, Yice-Prezes W arszawskiego  T o w arz^ tw a  Do-
broczyności, Kawaler O rde rów : Orla Białego, Stej A n 
n y  kl: lszej z Koroną C e s a r s k ą ,  Śgo W ł o d z i m i e r z a  kl: 
IYtej za lat 35 służby, Krzyża_ Wojskowego Polskiego 
złotego, Legji honorowej, Śgo J a n a  Jerozolimskie
go (Maltański), i Znaku nieskazitelnej służby za lat 
XXXV.

Najstarszym wiekiem, i najdawniejszym laty w służ
bie Ołtarza, ze zmarłych w r. 1852 Kapłanów, w kra
ju tutejszym, był ś. p. Jan-Nepomucen Szynk/er, P ro 
boszcz w R ząśni w Dekanacie Brzezińskim , Dyecezji 
Ku)awsko-Kaliskiej. Xdz Szyn/der, zmarł w 91 roku 
życia, a t>6m Kapłaństwa.

Marja z Karnkowskich Zaw iszyna, Córka niegdy 
Senatora Kasztelana, Wdowa po ś. p. Cypryanie Z a 
w iszy , Szambelanie J. K. Mości Fryderyka-Augusta, 
Xięcia Warszawskiego, w wieku lat 71. po długiej cho
robie, opatrzona ŚŚ. SAKRAMENTAMI, onegdaj za
snęła w BOGU. Ostatnia posługa oddaną Jej będzie 
w dniu 18 b.m. o godz: lOtej rano, w mieście Sobocie 
Powiecie Łowickim; na którą pozostały boleścią ser
deczną przejęty Syn, Krewnych, Przyjaciół i Znajo
mych zaprasza.

Onegdaj, w Kościele X X. Kapucynów . za duszę ś. 
p. Józefa Damse, Artysty dramatycznego i Kompozyto
ra Muzyki, odbyło się Nabożeństwo żałobne, w obec 
Familji i licznie zebranych Kolegów, Przyjaciół i Zna
jomych Nieboszczyka: w czasie którego wykonane było 
Requiem  na głosy męzkie z towarzyszeniem instru
mentów dętych, przez Artystów Opery, Chórów i O rkie
stry T. W.; (sola odśpiewane były przez P P . Troschla, 
M atuszyńskiego  i Szczepkowskiego) układu i kom
pozycji Józefa Stefanię.go, D. M., Przyjaciela zmarłego; 
po skończonej M s z y  Śtej, przed Konduktem, wykonany 
był nowy Marsz pogrzebowy tegoż Kompozytora.

(A. n.) W tych dniach liczny orszak żałobny złożył 
na smętarzu Poicązkowskim , zwłoki ś. p. Franciszka 
Jałowieckiego, Assesora Sądu Policji Poprawczej Po
wiatu W arszawskiego, Wydziału Igo, zbyt wcześnie, 
bo w samej dobie młodzieńczego wieku zgasłego, kiedy 
najpiękniejsze osobie czynił nadzieje, i kiedy już chlu
bnie ziszczać je zaczynał. Śmierć Jego dotkliwy cios za
dała Rodzinie Jego, Kolegom i zarazem Przyjaciołom, 
bo poznać Go bliżej i zarazem powziąść dla Niego szacu
nek i przywiązanie, było to nierozdzielnem dla każdego 
umiejącego dostrzedz i oceniać piękne przymioty umy
słu i serca. Od kolebki do grobu krótką OPATRZNOŚĆ 
Mu wytknęła metę; lecz j ą  przebiegł chlubnie, i rzec 
można w duchu Religji Chrześcijańskiej, z rzeczywistą 
chwałą, jakiej kiedyś, w niemożności, same tylko cno
ty w Obliczu BOGA jaśniejąccmi promieniami będą. 
Niech zaś kto jaki chce cel naszej ziemskiej pielgrzymce 
naznacza, każdy przyjaciel ludzkości chętnie się jednak 
na to zgodzić musi, że ten najlepiej rozwiązał zadanie 
żvcia, kto pod każdym względem odpowiedział swym o- 
bowiązkom, a tern samem wszystkim warunkom, ja 
kich od Członka swojego, społeczność ludzka wymagać 
ma prawo. T a to  właśnie maxyma była gwiazdą prze
wodnią ś. p. Franciszka Jałowieckiego, w całem dziś 
Jego, niestety! tak krótkim biegu. Czule kochający 
swą Rodzćnę, najlepszy Kolega i Przyjaciel, a do te
go jako Urzędnik, wzór godny naśladowania, łącząc bo
wiem do niepospolitych zdolności przyrodzonych wyż
sze naukowe ukształcenie; przejęty przytem mocno wa
żnością swego powołania, gdzie szło o wymiar sprawie
dliwości, dla żadnych ubocznych względów nie minął 
się nigdy z swem przekonaniem, z swem sumieniem: tym 
BOZKIM promieniem co nas oświeca, tern echem głosu 
BOGA co się w duszy naszej rozlega; i to tylko chyb® 
zarzucić Mu można, że bez względu na Swe już
w ostatnich czasach żdrowie, z młodzieńczein Pra',  .
wie zapałem, do ostatniej niemal chwili,
swym pełnym trudu obowiązkom, i P8^ 0! ; ^ ^ c h l u
kąd zbytniego Swego poświęcenia Ale ja |Z’
bny zarzut*? dziś zwłaszcza, gdzie cnota
dla dobra innych tak się staje rzadką. ’ 8 Y
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by Mu los był dłdiszyetl dni użyczył, na jaki stopień 
wznieść by Go mogły były JfcgbprZyfliibty, w każdym 
Urzędniku, a zwłaszcza w sądowym, tak szacowne, tak 
pożądane. Niestety! inaczej chciało mieć przeznaczenie. 
Wybacz czci godna Zgasłego Rodzigo! ze zbyt świeżej, 
zbyt bolesnej dotykam rany; lecz w podobnych razach, 
jedyna ulga, jedyny balsahi, łza żalu wspólnie wylana. 
Wreszcie niech to wspomnienie ś .p . Franciszka, ten 
słaby wyraz uczuć Jego Kolegów i Przyjaciół,  będzitTpu- 
blicznym hołdem oddanym nieposzlakowanej prawo
ści i cnocie jakiemi jaśniał za życia. Pokój Twej 
pięknej duszy Szanowny Franciszku!  wieczny Ci po
kój.—  W. D.

Jutro, jako w drugą rocznicę skonu ś. p. Jakóba Omie- 
ciiiskiego, Marszałka Gubernji W ołyńskiej, odbędzie 
się w Kościele XX. Kapucynów  o godzinie lOtej z rana, 
żałobne Nabożeństwo; na które pozostała Żona, K re 
wnych i Znajomych zaprasza.

W arszaw skie Towarzystwo Dobroczynności, ma 
honor zawiadomić Publiczność, że zapowiedziany na 
dzień dzisiejszy Koncert na dochód Sierot, przez Forte- 
pjanistę Antoniego Kątskiego  dać się mający, z powo
du nieprzewidzianych przeszkód, odłożony został ńa 
pojutrze t. j. na Wtorek o godzi: 12tej w południe. Bile
tów dostać można, ju tro  w sklepie Rozmaitości Pana 
Konopackiego w gmachu Towarzystwa przy ulicy K ra
kowskie-Przedmieście; we Wtorek od godziny 9ej z ra 
na w kassie przy wejściu do sali koncertowej.

Z tej to okoliczności jak wyżej, program podróży P. 
Antoniego Kątskiego , zmieniony został o 24 godzin 
później; dla tego też już nie we Czwartek, ale dopiero 
w Piątek  da koncert w/ Lublinie, gdyż nie prędzej 0- 
puści W arszawę  jak w Środę.

Gmina Ewangelicko-Augsburgska, w ciągu z. m. u- 
trzymywała w Domu przytułku ubogich starców i kalek 
obojej płci 55, udzieliła wsparcie miesięczne pięniężne 
stałe w ilości od kop. 45 do rs. I ,  osobom 96. Ogólna 
przeto liczba osób wspieranych i całkowicie utrzymy
wanych w z. m., wynosi 151.

Już donieśliśmy dawniej szanownym Czytelnikom 
naszym, o zamierzonem urządzeniu w W arszawie, F a
bryki Dywanów nowego wynalazku na sposób angiel
ski, Ignacego Andrychiewicza. Obecnie dodajemy, że 
zakład ten jest w stanowczym punkcie rozwinięcia swe
go; ma już budowle obszerne i dogodne, niemniej po
trzebną siłę wody, i do tego narzędzia i w części mate- 
rjały. Wszakże przedsiębierstwo takowe potrzebuje zna
komitych funduszów, na wzór podobnie istniejących za 
granicą, i dla tego prowadzonem będzie przez współkę 
akcyjną. Kapitał spółki, podług ścisłego Obrachowania, 
składać się ma z sześciuset akcji, każda po rubli sre
brem siedrndziesiątpięć; czas trwania spółki oznacza 
się ńą  lat dziesięć. Xięgi do zapisywania się przyśtę- 
pującyćh do tej spółki, otworzone zostały u W. Stani
sława Lesser, Bankiera, w własnym domu przy ulicy 
Miodowej, i w Kantorze przemysłowo-komissowym K. 
Orłowskiego i Spółki przy ulicy D ług iej w hotelu Pol
skim; zaś o bliższych szczegółach i warunkach tej spół
ki, jako też o korzyściach dla akcjonarjuszów zapewnia

jących się, można powziąść wiadomość tak w wyżej 
wyrażonym Kantorze, jako też i u W. Lessera. Życze-
my ź serca, aby tak piękn t przedsiębierstwo  powiodło 
się jak  najzupełniej.

Corazto rzadsza rzecz, bogaty \trnAens srebrny. W da
wniejszych dworach, u ludzi starych wiekiem, znaleźć 
można jeszcze niejeden kosztowny roztruchan, nie je 
dną bogatą czarę, dzban, lub półmis s re b rn y /  W tych 
dniach przyniesiono do Redakcji Kurjera, staroświecki 
kubek srebrny, na którym data 1597 r., wyraźnie czy
tać się daje. Należał on do niegdy Stan: Bykowskiego, 
dziedzica wsi Bobrku w Gub: Radomskiej, o którego 
skonie w m. z. donieśliśmy, i był długo własnością je
go przodków. Dziś wziął go w dziale W. Pisanecki, 
Lekarz w Nadarzynie, który do tej ciekawej pamiątki’ 
rodzinnej, sprawiedliwą przywiązuje wartość. Rzeczy
wiście miło to czasem wśród przyjacielskiego i wesołe
go grona, spełnić kolejkę kubkiem, który przez półtrze- 
cia wieku nie jednej służył biesiadzie, i winem jeśli nie 
spółczesrie kubkowi, to myszką dobrze trącącem. Cho
ciaż ten kubek czas długi w rodzinie Bykowskich  prze
trwał, nie klejnot jej Gryff, ale medal czy moneta ja
kiegoś niemieckiego Biskupa go zdobi. Ż napisu wy
czytaliśmy, żeten numizmat był bity w końcu X I I  wie
ku przez lub na cześć Henryka Ju/jusza  Biskupa Hal- 
skiego. Zdobią go wizerunek Ukrzyżowanego ZBA W I
CIELA, 11 herbów niemieckich, i napis: Recte fa- 
ciendo neminem timeas. Jak się zaś z Niemiec ten 
kubek tu dostał, tego dociec niemogliśmy.

Xięgarnia Michała Fruhling, przy ulicy Żabiej i Se
natorskiej, w dornu Hr: Zamoyskiego  Nr 472, odebra
ła z zagranicy Almanach de Gotha na r. 1853 Cena 
rs. 1; kop. 50.

Tydzień temu, ale pamiętajmy, że trwał dobry mróz; 
znaczna ilość zwolenników ja zd y  na łyżwach, używa
ła tej przyjemności na stawie w Łazienkach Króle
wskich. pomiędzy ślizgającemi się, ujrzano jakąś Damę 
przybyłą z rodziną, która lotem błyskawicy migała się 
wśród tłumu łyżwiarzy. Oczy wszystkich zwróciły się 
na nią, i ciekawość doszła do najwyższego stopnia; ale 
próżne były zabiegi w odkryciu tej tajemniczej zwolen
niczki ślizgawki,bo szybkość jej biegu na łyż  wach,prze
szła najzręczniejszych, i nikt niemógłje j doścignąć ani 
też w zręczności jej sprostać. Jedni z obecnych wzięli 
ją za Angielkę, inni za Szwedkę, my zaś także nic w ię
cej niewierny. Wątpiemy czy i dziś powtórzy się ta za
bawa, bo po długiej odwilży, musiały się zachwiać fun
damenta lodowe. Tym czasem dodamy, że przy powro
cie z takowej rozrywki, wszyscy ochoczo odwiedzali 
W iejską Kawę, gdzie i dziś orkiestra Pana Kurzątko- 

wskiego, wykona różne tańce karnawałowe już to Ant: 
Ilerzberga, już rnne, a między temi i znanego mazura 
J . Achtta, słyszanego już w Resursie i na M askara
dach. Karnawał Choć krótki, ale jak widać obfity w u- 
twory tego rodzaju; wątpimy nawet, czy wszystkie 
nowe tańce, a raczej muzyki do tańców, skutkiem swej 
obfitości, będą mogły być na czas wydrukowane.

Redakcja Kurjera  otrzymała od W go Dowódzcy Ar- 
tylerji Garnizonowej Cytadeli. Alexandrowśkiej, kwo-



—  77

tę rs. 10, którą Kanonier ś .p . Sam ojło Szw ec, tejże Ar
ty 1 er j i. z należnych mu pieniędzy arlelnych, przed śm ier
cią przeznaczył' dla biednych sierot pod opieką T ow a
rzystwa W arszaw skiego  D obroczynności zostających. 
Kwota ta użytą zostaje w edług szlachetnej m yśli zmar
łego .

Jutro o godz: 6  m. 53  rano p ie rw sza  kw adra . Ze 
z lunacją  tą nastąpi zmiana pod względem mroźnego  
powietrza, a czasami nawet śniegu, o tern n ie ma co 
wątpić; raz dla tego, że już przecie czas na jaką taką 
zim ę, a powtóre że nawet ta zmiana od wczoraj za
błysła.

Wczoraj złożono w Redakcji Kur j e r  a o d W .S . z for
tecy S z w y  z K aukazu , rs. 1, na odnow ienie Ołtarza 
MATKI BOZK1EJ Częstochowskiej w K ościele po- 
P autińskim  w  W arszaw ie , i rs. 1 na św iatło przed 
tenże Ołtarz.—  Od J. S. kop. 35, na św iatło przed sta
tuą MATKI BOZKIEJ, przed K ościołem  X X . R efor
m atów .—  Od J. B. rs. 15 dla Szpitala Starozakonnych; 
ma to być cena sprzedanego przedmiotu, który dla. 
sprzedającego prawie żadnej nie m iał wartości, a dla 
kupującego okazał się korzystnym .—  O dC . O. rs. 1 i 
od W . R. rs. 6  dla sierot po cholerycznyc.

K ataryn ki, z echem, z fagotam i, z trąbkam i i innem i 
muzycznemi dodatkami, mnożą się w W arszaw ie . W ie
lu chwali to ulepszenie, inni w olą katarynkę  w stanie 
pierwiastkowej swojej prostoty, bez połączenia. W szy 
stk ie  g u sta  są  w  n aturze, m ów ił bardzo dowcipny  
człow iek, dlaczegóż by to i do katarynek  stosować się  
nie m iało.

W  tych dniach ofiarowano dla Dom u starców i kalek  
parafji E w angelicko-A ugsbu rgsk ie j: B ilet na loterję 
fantow ą P etersburgską, złożony za pośrednictwem W . 
Z. K. P. W. Cyr; 7, przez M.; od J. E. papieru ryz 4, 
i Bezim iennie rsr. 3; za które ofiary. Rada Opiekuń
cza składa najczulsze podziękowanie.

Jednocześnie prawie, kiedy u nas ujęto Dąbka i Ha- 
kla, w Jasielskim  Obwodzie (w Galicji), pojmano m ię
dzy P rzybów ką  i Łękami, herszta rozbojów publi
cznych, niejakiego Piotra N iklew icza , znanego u po
spólstw a z przezwiska inaczej S ass zS o w in y ,  a który 
był postrachem całej okolicy tamtejszej. Zuchwały  
® przebiegły, długo uchodził bezpieczny, i zręcznie u- 
naiał wybiegać się z pod ramienia spraw iedliw ości. 
W Maju r. z. schw ytany, zdołał, m im o ścisłej nad sobą  
straży, wyłam ać się z aresztu w  Kołaczycach, w łaśnie  
w wiiję dnia, kiedy go do sądu karnego w Rzeszowie^ 
m iano dostawiać. Odtąd czaił się tak zm yślnie, że ani 
obostrzenia nadzoru publicznego, ani śc isłe  przetrzą
sania w obwodzie eałym , śladu po nim  wytropić nie 
mogły- D opiero.później udało się żandarmowi z Brzo
stka  im ieniem  B/aha, pojmać go i przytrzymać około  
P rzybów ki, i do Zwierzchności dostawić. W chw ili u- 
jęcia, znaleziono prZy n ;.m różne złodziejskie przybory 
żelazne, i ośm reńskich w pieniądzach. Bez zw łoki od
staw iony został do sądu karnego w R zeszow ie.

L e p s z ą  wszakże dzisiaj udzielim y wiadomość, bo ów  
wspólnik Tl akia  to jest Głabiński, którego ujęcie prze

powiadaliśm y, już jest w ręku spraw iedliw ości, i wczo
raj przed wieczorem dostawiony został do tutejszego  
zarządu Policji. I on także przy schwytaniu go, za
b ił jak Hakel jednego z chwytających, a drugiego ra-
Tlił

Trzymaliśmy do dziś z rana w sekrecie, wiadom ość, 
która zasmuci niewątpim  wszystkich amatorów m uzyki 
i tańca, a krepą żałoby spółczucia, pokryje skrzypce 
orkiestr Sturm a, R ajczaka, K urzątkow skiego, Kubeł
k i Chojnackiego, i innych przywódców orkiestr balo
w ych. Jan S trauss, Kapelmistrz S tra u ss,  syn słynn e
go Jana S traussa, i sam słynny jak ojciec, już nie ży-
o  ..______ ,  t • 1   .Z„Arl l i f o c n / l f o n  m nn T r l r  l r o m r ł m ł ł l .ie'" Podczas kiedy wśród w esołych muzyk kom pozy
torów  naszych, grano w tych dniach u Ohma, na W iej
sk ie j Kawie, u M artina , porywające walce \ polki Ka
pelmistrza Straussa , kiedy skocznenu notam ijego  oży
w iały  się M askarady  i R esursy, on sam oddawał du
cha, a pogrzeb zw łok jego w W iedniu, przeciągał m im o  
Volksgarten , Sperla, i innych miejsc w esołych rozry
wek W iedeńczyków, gdzie dawniej ojciec, a potem syn  
S trau ss, czarującą laseczką dyrektorską władali. O 
zm ienności r/eczy ludzkich! o losu  igrzyska. Nasi 
torow ie muzyki pojmą zapewne dla jakich powodow  
tailiśm y wczoraj jeszcze śm ierć Strau ssa . Jakkolwielc 
gdzieindziej m ogą być obojętne serca ludzkie na niedo
lę bliźnich, jesteśm y przekonani, że w iesc o śm ierci 
Strau ssa  byłaby zachmurzyła czoła wczorajszych pię
knych Resursowych  tanecznic, pląsających sw obodnie  
no muzyce nieboszczyka, i W arszaw skich  jego w sp ół
zawodników. (Jan S trauss, był w W arszaw ie  z sw oją  
orkiestrą w r. 1851, i dał tu w Teatrze W ielkim  k il
ka koncertów; nadto grał w  R esursie  . I
wczoraj także w R esursie Kupieckiej oprócz utworow  
X cia Kazimierza Lubom irskiego, braci A ntoniego i A- 
polinarego K ątskich , Teodora H ertza, w ykonyw ano
utwory S trau ssa . . .

Przebrzmiała muzyka, ucichły gwary, a z niemi sze
lest sukien i materji, pow iew  wstążek i tium k, m igo
tanie się ow ych barw tęczowych, uwitych z różnoro
dnych girland i bukietów , jednem  słow em  m ów iąc, 
zgasł już blask i urok, ale pozostało przyjemne wraże
nie razem z w spom nieniem  o wczorajszym  balu w R e
su rsie  Kupieckiej, który w dniu dzisiejszym zapisuje
my do kroniki naszej ppd rubrykę  św ietnych i okaza
łych  w całem  swem znaczeniu. A co to było alarm u, co 
krzyku , o zdradzenie przez nas tajem nic R esu rsy, i o 
w yszczególnienie tych wszystkich niespodzianek, przy: 
jem ności i wygód, jakie Kom itet tejże, dla płci pięknej 
zgotow ał1? I na cóżby się zdały ow e w szystkie zabiegi
i przygotowania, od najwykwintniejszych wystąpień;
aż do skromnej karetki tyle praktycznej a tak pozą ai 
w  obecnej porze, zwłaszcza dla Członkow tfkmg® g 
na, które w szystkie przyjem ności pragnie podziel i 
dziną swoją, gdyby nikt o tern nie wiedziałs i?kne 
sza o to, myśmy dopełn ili sw ego  
Czytelniczki, i zacni Czytelnicy, byli z g |,a .
i na tern nam dosyć, boć cała nagro » ^  jest w ła- 
szveh trudó •• i niepokojów, a nawe a • ^  ^  |c
śnie w tern Ich zadowoleniu. «<*■»« sw0J

(*)
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dalej, oto nasza zasada, bo co do reszty, tę wytłómaczą 
za nas słowa Krasickiego, który słusznie w y rz e k ł :

Jeszcze się tea nie urodził, i t. d.

Zatem, dalej do balu!.... Już przy samem wejściu do 
gmachu Resursy, uderzyło każdego oświetlenie ze
wnętrzne, tak niezbędne w podobnych wypadkach, i to 
świetne wystąpienie służby miejscowej przeznaczonej 
na  usługi przybywających na zabawę Ósób. Już cxo- 
tyczne zielone krzewy i klomby ułożone z tychże, wi
ta ły  przychodnia na dole; na głównych zaś wschodach 
wiła' się smuga karmazynowa, z sukna tegoż koloru, któ- 
rem  wyłożono wejście, a ustawione szpalerem drzewa, 
okalały tę obszerną ścieszkę wiodącą do miejsca zaba
wy. W oddzielnie urządzonej na górze sali, zbierały się 
tak Damy jako i mężczyźni, gdzie rozrzucono tu i owdzie 
na stołach najświeższe Albumy, przeznaczone dla roz
rywki do czasu rozpoczęcia balu. Dla wygody Dam, n- 
rządzony był oddzielny buduar, przy którym mimo
wolnie zatrzymywało się oko, tyle bowiem samą po
wierzchownością sprawiał efektu. Buduar ten wzniesio
ny w kształcie tureckiego  namiotu w kolorach biało- 
różowym, zawierał w sobie cały, jak  to już uprzedzili
śmy, komfort toaleiy damskiej, nie wyłączając ani pa- 
chnideł,  arii prześlicznych od przypadku pięćdziesięciu  
z okładem bukietów. W nim pełniły służbę dwie młode 
dziewice oddane zupełnie na rozkazy Dam, w razie po
trzeby poprawienia stroju, a przytem jeszcze i znana 
w wyższych sferach towarzystwa ze swej zręczności i 
znajomości sztuk i fryzjerskiej Pani Augusta Benike, zo
stająca przy osobie JW . Hr: Seweryny Uruskiej. Wy
słany dywanem i oświetlony rzęsisto, służył on zarazem 
za chwilę miłego wytchnienia, po znużeniu w tańcu. 
Cała znajomość sztuki tapicerskiej odbiła się w wznie
sieniu jego, a znajomości takowej dowiódł jak najzupeł
niej P. Olszewski Tapicer, któremu to piękne w swym 
rodzaju dzieło powierzone zostało. Dwie w estalki czyli 
ołtarze kadzideł,  ustawione w stosownych miejsach do
pełniały ozdoby. W estalki te pięknego stylu i rysunku, 
wykonane zostały w fabryce P. Karola Mintera. W y
chodzące z nich cztery płomienie, ogrzewały dwa złote 
płaskie wazo / ,  na które sypano kadzidła, roznoszące 
przyjemną oń po wszystkich salonach. Ale to wszy
stko było, ze tak powiemy, przedwstępnemi punktami 
do owego uroku, który się rozwinął za chwilę. Za 
danym bowiem znakiem rozpoczęcia balu, orkiestra, 
Szturm a,  umieszczona na galerji głównej sali balowej, 
zagrzmiała walca, a gdy rozwarły się nagle podwoje, ty
siące świateł, odbitych w ścianie lustrzanej, z fabryki 
braci Lesser, zaćmiły prawie nasz wzrok na chwilę 
urokiem i blaskiem. Tu dopiero rozpoczęła się walka 
O pierwszeństwo natury ze sztuką. Trzeba bowiem wie
dzieć że z jednej strony, w tein licznem gronie przyby
łych na bal, ujrzeliśmy najpierwsze znakomitości płci 
obiej,  najpierwsze towarzystwa W arszawy, które natu
ralnie już nietylko liczbą, ale zarazem blaskiem prze- 
pychu i wdzięku jaśniały. Z drugiej znowu strony, przy
bran ie  sali, posunięte zostało aż do wykwintności.  Ca
ła  ściana frontowa zamieniona w lustrzanną, przedsta
wiała jakąś dziwną nieskończoność, w której wraz

z światłem i całem zebraniem, oko nasze tonęło. 
Wszystkie krzewy i kwiaty, to zasoby braci Bar- 
det, tak obfitych w różnorodne dzieci pięknej Flory. 
Dodajmy jeszcze do tego blask światła, a jak powyżej 
w tych uroczych wdziękach zebranych piękności, mieli
śmy wielkość i dzieło natury, tak tu nawzajem utwo- 
rzemy sobie potęgę sztuk i!  Niebawem rozpoczęto ró 
żne tany z kolei, a z tym ruchem wirowym, jeszcze o 
stokroć podniósł się efekt całości. Szczególniej też 
wreszcie odbił się zachwyt, kiedy zagrzmiał m azur  i je
dno koło powstało na sali tak różnobarwne, jak gaj 
kwiecisty wśród rozkosznej wiosny. Ilównie strojnie 
przybraną była druga sala balowa, gdzie z poza ściany 
rozrosłych krzewów, odzywała się. ciągle muzyka. Nie- 
zapoinniano i o trzeciej także sali rezerwowej, a prze
znaczonej również do tańca, oraz o salonie do gry i za
bawy dla mężczyzn. Słowem bufety, sala dolna biesia- 
dnicza, wszystko uległo przemianie, wszystko jakby 
w nowym wystąpiło stroju, a dla nieprzerywania zaba
wy, w miejsce ogólnej dla wszystkich wieczerzy, u rzą
dzono takową z karty, wczem znany P. Conti, odpo
wiedział z całą zwykłą wytwornością. Ale jeżeli z tylu 
niespodziankami wystąpi ł Komitet R esursy Kupieckiej, 
znalazł on wzajem zawdzięczenie swych trudów, i w na
der licznem i w nader świetnem zebraniu się Osób. Idzie 
tylko o to ,  u których stóp dzisiaj złożyć palmę pier
wszeństwa, a jeżeli rządzić się czystą sumiennością, 
gdzież jest ów las, któryby nam dostarczył tyle razem 
palm, jakich w tej chwili potrzebujemy? Bo "o ile tłem 
owego przepychu, a zarazem gustu,  jaki tylko (bez u- 
bliżenia zamorskim pięknościom), nasze najgłówniej 
posiadają Damy, były owe brokarty, adam aszki, axa- 
m ity , atłasy, przy których porozsiewane drogie kamie
nie, albo rzędy p ereł  stanowiły cudowną harmonję, o 
tyle nawzajem tłem owej skromności połączonej ze 
smakiem, jakim  tylko (powtórzywszy nawias powyż
szy), cechują się Dziewice tej ziemi, były owe tarlatany, 
tiule , w stążki  i kw iaty, przy których jaśniejące bla
skiem życia wdzięki zgasiłyby i niejedną z tych ty 
siąca nocy, na które się wysiliła laska czaroxięzka. 
W  krótkości tedy należy nam dotknąć każdej strony 
z kolei. Z pierwszych wymieniemy suknię morową nie
bieską  strojną wolantami koronkowemi włoskiemi; 
z drugich przedewszystkiem, jaśniejących tak wdziękiem 
jak strojem, położemy różową poultdeso ie  garnirowa- 
ną  frandzlami, z ubraniem na głowie z kaktusów, a na 
szyi z pereł. Tej oddano pierwszeństwo, my zaś powta
rzamy ogólne zdanie.^ Idąc dalej z kolei, i nietrzyma- 
jąc się n i  wdzięków ni mody, wymienimy tak jak się 
nasuwały oczom: krepowa różowa  obszyta koronkami 
srebrnemi, na głowie girlanda z kaktusów ; biała poult 
de soie, na głowie ubranie jak wyżej; biała  lekka hafto
wana, na głowie makówki z kłosami; biała benga- 
lowa, na głowie róże dwojakiego koloru; różowa poult 
de soie, na głowie girlanda z takichże róż jak wyżej; 
cała różowa  przezwana Nimfą; zielona tarlatanowa, 
na głowie ubranie z liści różowych; różowa bareżowa 
strojna w białe kwiaty wodne i girlandę /. tychże, jaśnie
jąca jak zawsze uroczym wdziękiem; prześliczna różo-
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wa  w białe muszki, na głowie pączki z róż; różowa 
haftowana białcm, na głowie girlanda z białych krwa
wników; dwie świeże różowe z muślinu ostindyjskie- 
go haftowane biało, na głowie girlandy z liści srebrnych; 
niebieska krepowa, na głowie kwiaty tegoż ko loru ;bia
ła z niebieską girlandą na głowie; krepowa czarna  
z podpięciami zpączków róż, i z ubraniem nag łow ie  
z takiehże róż; skończemy mówiąc i t. d. i t.d., bo w krót
ce zabrakłoby nam i miejsca na opis tego wszystkiego 
co było piękne, co czarujące. Ani się dziwmy, że przy 
takim uroku, zabawa szła ochoczo, i dawno może nie 
była ożywionąjak wczoraj; przez skromność tylko po
wiedzieliśmy że ją  liczemy do rzędu licznych i świe
tnych, bo jeżeli sumiennie wyznać nam należy, to do
damy jej jeszcze dwa  stopnie wyżej.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Kom: Biała Karne/ja, Pani Zielińska  i Pan Komoro
wski; po wyjątku z Opery Marta, Pani Leśkiewicz, 
Panna Rivoli i Pan Ziółkowski; po Balecie Dwaj Z ło 
dzieje, Panna ó'tier, PP. Popiel i Meunier.

_ A n g l ja . —  Xiążę Wellington  przyjął godność Wiel
kiego Koniuszego.—  Tytuł Xięcia Alberta, który do
tąd urzędownie nazywany jest:  Xiążę Małżonek, ma 
być w tym roku zmieniony, z powodu zasług Xięcia 
względem Anglji, na tytuł: Król Małżonek. —  Brązo
wy wóz pogrzebowy Xięcia W ellington, ma być umie
szczony w arsenale w Woolwich, a całun oddadzą insty
tutowi inwalidów w Chelsea. (P. G.)

A u s t r ja . —  W Tryeście, Cesarz H aityjski, Suluk, 
mianował swego Konsula; instrukcje są bardzo po E u
ropejsku  ułożone, i podpisane nader czytelnie wiel- 
kiemi literami przez Faustyna Igo . —  Arcy-Xiążę Jan 
opuścił Wiedeń, i udał się do Gratz. (N. P. Z.)

1' itANCJA. Paryż 10go S tyczn ia . — Monitor donosi 
tylko o wręczaniu listów wierzytelnych przez Posłów 
rozmaitych; dziś wręczyli listy podobne Posłowie Sa- 
xon jiiS ta n o w  Zjed:; jutro, jak organ urzędowy donosi, 
wręczą je Posłowie A ustrji i P rus .—  Pogłoska o 24 no
wych Biskupstwach jest przedwczesną.—  Wychodzić tu 
będzie nowy dziennik pod tyt: ImproWizator, w którym 
wszystkie artykuły, nawet doniesienia będą wierszem; 
prospekt już wydano.—  W skutek niezadowolenia. Ce
sarza, zniesiono instytucję klakierów we wszystkich tea
trach Cesarskich.—  P. Auber odmówił krzesła Sena
torskiego, ponieważ ma jeszcze wystawić kilka oper ko
micznych, a dyrektorstwo takiej opery z powagą Sena
torską jakoś się nie zgadza. Cesarz przyjął tę wymów
kę. i przyrzekł go mianować Senatorem, gdy już opery 
jego poklasku zbierać nie będą .—  Cesarz w Niedzielę 
jak zwykle, wysłuchał Mszy Ś. w Tuileries, następnie 
było przyjęcie; dziś zwiedzał szpitale.—  Xżę Canino 
kończy ważne dzieło zoologiczne.—  Zima tak jest lek
ką, że sławny kasztan 20 Marca w Tuileries (w tym 
dniu zwykle rozkwitający), już od kilku dni puścił p ą 
czki: w ogrodzie botanicznym mnóstwo rozmaitych 
drzew kwitnie; w Luwemburgurózmnóstwo mają; z pro
wincji też donoszą owczesnem rozwijaniu się roślin. 
—  Paryż I ł  Stycz:, ( j .  ;.). Rząd H iszpański uwia

d o m i ł  rząd F rancuzki, o  powiciu syna przez Xżnę M o n i
pę nsier. (I. B.).

P r u s s y . —  Żadnemu cudzoziemcowi nie wolno prze
bywać w prowincji Poznańskiej, jeżeli się tenże nie 
zdoła wykazać właściwemi papierami legitymacyjnemi 
pod względem rodzinnych stosunków swoich i celu 
swojego tu pobytu. Cudzoziemcy nie wylegitymowani 
należycie, będą wedle okoliczności albo natychmiast na- 
powrót wydaleni, a to po bezowocnym upływie czasu 
dozwolonym na wykazanie się żądanemi dowodami, lub 
też wydalenie ich z prowincji a nawet z kraju nastąpi 
drogą przymusową. Mianowicie kto według patentu 
z dnia 15 Maja 1 8 3 4  roku, w krajach Rossyjskich  albo 
Austrjachich  dopuścił się zbrodni zdrady głównej, o- 
brazy majestatu lub jawnego buntu, lub też miał udział 
w jakim związku przeciw bezpieczeństwu tronu i rzą
du, nie może w tutejszym kraju znaleść opieki i schro
nienia. Owszem takie indywiduum wydane zostanie 
natychmiast, skoro je rząd jego własny zareklamuje. 
Wszystkim za granicą przebywającym Polakom czyli 
są emigrantami lub nie, dozwolony jest przyjazd do 
Xięztwa wtedy tylko, kiedy pasporta ich wizowane będą 
przez poselstwa Pruskie, lub pozwolenie przyjazdu u- 
dzielone będzie przez ministerjum spraw wewnętrznych. 
Ostatni ten warunek odnosi się do wszystkich emigran
tów7, którzy mieli udział w powstaniu polskiem  w la
tach 1830 i 1831. Przez zawarcie konwencji kartelowej 
z dnia 20 Maja 1844 roku ściśle wziąwszy, zabronione 
jest przyjmowanie wszystkich wychodźców i zbiegów 
nowo przybywających z Królestwa Polskiego. Ponie
waż z zaprowadzeniem kart pobytu w tutejszej prowin
cji ostatni upłynął termin, przeto każdy nowo przyby
wający wychodziec. uważany odtąd będzie jakoby sa
mem przybyciem swojem stawał się uciążliwy i tako
wy natychmiast wydanym być ma władzom Rossyjskim  
bez poprzedniego zapytywania się naczelnej prezydentu
ry. Wszyscy Urzędnicy dozoru nadgranicznego otrzymu
ją  polecenie, mianowicie w czasie poboru wojskowego 
w Król: Polskiem, czuwać surowo nad przechodzącemi 
granicę bez legitymacji, i albo indywidna takowe na
tychmiast zwracać, lub je  aresztować i do najbliższych 
urzędów ziemskich odstawiać. Mieszkańcy prowincji 
przechowujący i przyjmujący do siebie polskich  wy
chodźców, ulegają karom przepisanym rozporządzeniem 
z dnia 8go Lutego 1846. Tak, w razie pierwszego prze
winienia przypada kara pieniężna, w razie powtórnym 
więzienie, a w ponownym razie podanie dóbr jego pod 
dozór policyjny na koszt jego. Nadzór policyjny wy
chodźców polskich prowadzą Radzcy ziemscy, w wię
kszych miastach magistraty, w mniejszych, tudzież po 
wsiach, Komissarze dystryktowi; w samym z a ś  Pozna
niu  dyrekcja policji. Osobne akta i kontrollautrzyin)^ 
wana być ma względem wychodźców polskich. K'*' 
sprawowanie każdego szczegółowo zapisywanem ^ 
dzie. Świadectwa sprawowania nie mogą i,n .
dawane w żadnym wypadku. Pr.okura‘0^ ^ ‘ae-Urzędom 
w prowincji, otrzymują polecenie don(>sz® ■ v które. 
ziemskim o każdej skardze wniesionej p .
mu z wychodźców polskich. Ponieważ w.
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piani być mogą jedynie w razie ich bezzarzutnego spra
wowania się, przeto Radzcy ziemscy mają natychmiast 
wydalić takich, którzyby z powodu zbrodni iub prze- 
s(ępstwa sprowadzili na siebie śledztwo. Żadnemu z e- 
migrantów i wychodźców polskich, nie wolno zawierać 
związków małżeńskich z osobami krajowetni; przekra- 
czający to, natychmiast wydaleni zostaną. Ponieważ 
świadectwa potrzebne do zawarcia związków małżeń
skich okazały się już nieraz podrobionemi, przeto Kon- 
systorzc w Poznaniu  i Gnieźnie otrzymały zlecenie o- 
strzedz duchownych swoich dyecezji. aby na mocy ta
kich świadectw nie przystępowali do dawania ślubów 
bez poprzedniego przekonania się o ich prawdziwości i 
potwierdzenia tychże przez landratów. Wychodźcy p o l
sc y  jako cudzoziemcy nie mogą prowadzić sami na sie
bie żadnego przemysłowego zatrudnienia bez poprze
dniego zezwolenia od Ministerjum, a przed uzyskaniem 
takowego nie mogą być przyjęci do żadnych zgromadzeń 
cechowych. Również przed uzyskaniem krajowości nie 
mogą wstępować do wojska Pruskiego. Polscy  wy
chodźcy stanu duchownego, jeżeli pobyt ich w Poznań- 
skiem  jest dozwolony, nie mogą odprawiać nabożeń
stwa. Cudzoziemcy nie mogą w ogóle bez posiadania 
konserisu zajmować się wychowaniem jako nauczyciele 
domowi i t. p.; a po lscy  wychodźcy pod żądnym pozo
rem czynności tych odbywać nie mogą. Żaden cudzo
ziemiec, a zatem żaden również po lsk i wychodźca nie 
może nabywać bez pozwolenia Ministerjum, dóbr łub 
folwarków. Bez koniecznej potrzeby nie należy pozwa
lać  wychodźcom przenosić się z miejsca na miejsce mia
nowicie zjednego powiatu do drugiego, a przeprowa
dzenie się do miasta Poznania  ma być zwykle całkowi
cie wzbronione. W  razie zmiany mieszkania wychodźca, 
jeżeli ten w służbie się znajduje, przyszły jego służbo- 
dawca ma złożyć piśmienne za nim zaręczenie. (St.An.j— 
W Poznańskiem , Prusach Wschodnich i Zachodnich, 

zwrócono teraz wielką baczność na żydów z Król: P ol
sk iego  i'Cesarstwa R ossyjskiego  bez paszportów przy
bywających, i niedozwala im się teraz tak ja'k dawniej 
w nadgranicznych powiatach przebywać, ńwszem wszy
scy tacy żydzi nieopatrzeńi pasz|ibrtem lub kartą podró
żom wydaleni będą napoWrót zkąd przybyli. (Czas).

T c u c ja . —  Sułtan zakazał wstępu do swego pałacu 
wszystkim wyższym urzędnikom, wyjąwszy W. Wezy
ra, Tazim -Beja, K apu-K iaja  i Sułtanki Wctlidy. —  
W Serojew o  w Bośnji, mają zaprowadzić konsulaty 
F rancuzki i A n gie lsk i.—  Siły lądowe przeciw Monte
n egro  przeznaczone, składają się z 27 bataljonów pie
choty .—  Z S y ra  iłónoszą, że A bdel-K ader  zawinął 
tam 31go Grudnia; zaś 4go Stycznia odpłynął do Brus-
«y- (N.p.z.)

M l o c h y . —  w  Turynie Izba zatwierdziła bez zmiany 
budżet artylerji i fortyfikacji. Admiralicja ministerjum 
wojny bardzo uproszczoną będzie.—  W  R zym ie  P a 
p i e ż  w wigilję Nowego Roku. znajdował się wraz z Kar
dynałami wKościele W .  Jezuito w  na T e D e u m . (A.G.)

R o z m a i t o ś c i . —  W B erlin ie , żyje poczciwa uboga 
niewiasta, matka 19ga dzieci, która w tych dniach pod
rzuconą przy drzwiach jej mieszkania sierotę, jako20 te

swoje dziecię przyjęła.—  Do A ng/ji przybył rA m ery-  
k i, niejaki Sand, który chodzi nogam i po suficie. (Po
dobne widowisko widziane było u nas przed laty).__
Wyczytawszy w jednym z Numerów K u rjera  W arsza
w skiego, że we F rancji wyrabiają co rok 6 miljonów 
talji kart, autorowi małej arytmetyki przyszło na myśl 
zrobić zagadnienie arytmetyczne: W kra ju ,  w którym 
w połowie XIYgo wieku zaczęto wydoskonalać wyna
lazek kart, wprowadzonych zapewne ze Wschodu  przez 
Arabów  do Europy, wyrabiają ich teraz 6,000,000 ta
lji rocznie, przypuszczając, że na zużycie jednej talji 
kart potrzeba 2 godzin czasu, ileż lat przegrywają w tym 
kraju w jednym roku? Odpowiedź jest: 12,000,000 
godzin potrzebnych na zużycie 6 ,000,000 talji, zamie
niając na lata prosłem działaniem, t. j. dzieląc je  przez 
8 ,760 liczbę godzin jednego roku, wypadnie 1,369 lat 
i jeszcze dni kilkadziesiąt, ilość ezasu potrzebna na zu
życie danej liczby talji. Wzgląd na liczbę 6 godzin, o 
które podług astronomicznego rachunku, dłuższy jest 
rok nad 366 d n i , tudzież wzgląd na godziny przyby
wające z dni w latach przybyszowych, których jest 99 
w każdych 400 latach, nie robi tu prawie żadnej różni
cy, bo ztąd zaledwo o jeden rok mniejsza wypadłaby 
liczba lat. Gdybyśmy przypuścili, iż na zużycie jednej 
talji potrzeba tylko godzinę czasu, wypadnie i w tym 
razie 684 lat potrzebnych na zużycie danej liczby talji. 
Wspomniawszy teraz na inne ludzi mniej użyteczne za
bawy, nasuwa się mała filozoficzna uwaga : O ileż to się 
znajdzie równie straconych dni i lat, z których się sk ła
da najdroższy kapitał czas, człowiekowi ‘do wolnego 
rozrządzenia oddany, a z którego użycia trzeba zdać r a 
chunek! —  Ktoś do swojego przyjaciela, któremu 
często zdawało się że jest chory, odezwał się w te sło
wa: »Mój kochany, dam ja ci zaraz lekarstwo dębowe, 
sosnowe, brzozowe, lub tym podobne, a spodziewam 
się, że ono śkutek dobry weźmie!” »Z przeproszeniem”, 
ozwie się przyjaciel, omylisz się; natu ra  mdja lekarstw 
podobnych znieść nie może, i zaraz je  oddaje.”

S Z A R A D A .
P am iętajcie na w szystko;  to uwagi w arte ,
Że p ierw sze  drugie  zrani, choć kto nie zawini,
Niech nikt naw et nic m ówi na to trzecie  czw arte ,
A niech się drugie  trzecie , to dobrze uczyni.

(Zeszła Szarada Lekkość).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Briiner Salomon Kup: z Lipska nr 1771; Czajkowski W inc: O b y  

z  Płocka nr 1820; Gzowski Erazm Oby: 7. Kośniewa 603; X . Gą- 
siorowski F ran ; Pleban z Płonny; Łnbkowski Ant: Oby; z R ozw a
dowa nr 2680; Okolskilgn: Oby: z Radomia nr 603; Poleske JanKup- 
z Gdańska nr 634; Rostw orow ski Felix Oby: z Lesznowoli nr 613; 
T arczałow scy Iłen: i Bolesław Oby: z Grocbolic nr 584; W ojsław  
Karol Oby: z Św idrów  nr 2497.

tF y jec h a li: Adelson Radca K dle:,‘Konsul jenerał;, doKrólewca; 
Bever Leon Sukiennik do Akwisgrann; Czerwiński W łod: Oby: do 
Stracliow a; Huberman Jan F ryd: Bodow: <J0 Bydgoszczy; Jezierski 
Kar: Hr. do Radomia; K ryłow  Konst: Lejtnant Floty do Niemiec; 
Sanguszko Roman X żę do Częstochowy.

D O O T E SIE N IA .
I*  ANUSIA uzdatniona do robienia Sukien, w edług nauki k ra 

w ieckiej, życzy wejść w obowiązek. W iadomość przy ulicy 
K rako:-Przedni: pod N r 429, u Rządcy domu.
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Ti-I-h* f'.'°ny  'n*eresowanej > z mocy upoważnienia Presidii
wydanem wwed*1*8”’ P°d dn'em 17/29 Grudnia r - N r  13,456, 
nisanVin Beifnt j  ?osUnR Plzez publiczną licytację, przed pod-
” V z v  u, emi a,,ia 5 /1 : s. tycznia r- b- ° 1 0 z p»dku nn niLu’, m ljesz"° Potozmiym, rozmaite Ruchomości,dospad- 
raz w mn • vy ".1!lllllj ai‘ie Jezierskim, należące, za pieniądze za- 
.az^w m onece p łacć  się mające—  W adow ski, ft.K  Z. G W .

świeże holsztyńskie nadejdą jutrzej- 
szą I ocztą, do łlandlu Win iKorzeni Ernesta Nickie- 
go,przy ulicy Bielańskiej Nr 466

^ s k ir h  1'lagazynie Strojów damskich, Panien G urb-W
% Nro 4 9 0 /  * ° mU ' ^ a"‘̂ awa Lesser, przy ulicy Miodowej, zL

Sg j 'Y  ~r*#— -« •» »  u u u c r  iiii& icn  ceuacn : tbm aO L - M

‘ t- P- rucl>°mości; jakoteż I 4 A 1 * k A  
Rządcy^ do J i CZEPKI damskie. Wiadomość uójf

. * * * * '  łżJKKA z wierzchem na żelaznych o- 
siach, jest do sprzedania pod Nr 556, przy ulicy

bryce Pow ozów ."8 ^  W hotelu Drezdcńskim. Wiadomość w fa-

wnmipist;e^m( \> ie r r w  W arszawie przy ulicach No-
7 n o t  St ' TJ ' J PuJoźune, sprzedane będą w  dniu / (10) Stycznia r. b. o nodz- Sol » v , • , , , . . .
w Trybunale tu te j s z y m .'f c e y S i . P' W a "W'J
7,584 kop. 24. Warunki sprzedaży '  *J? SUm-my /Sr'
w Kanccllarji Pisarza T r y h L a łl m  1  pracjrzec można
Patrona pod Nr 590 zam Lzkałego ’ Ka'-as"'sk>ego

NrS« PB v C ! - Z,C T ar“ lat ,,,’0fcss-'i Szewckiej P»<1i 5o pi y ulicy Długiej, o ktorego śmierci już obwieszczono 
było; podpisana ob ecn ie . nadal profesję prowadzić będzie; prze
topoleca lę Szan: Publiczności tak w  W arszawie jak i na pro- 
raszczL i y Ją Ja,  »f ° ^ 2ef" i0’ la t 1 nadal, względami sw o im i
dem „oe yłao  Za. aV “'a"l05,; rob(>ty poć każdym w zględem, poręczam—  Franciszka Frusch.

b r ^ r i E  I : S , ’„ ' n S , 7 r V  m0ze V  nabyte... w do
r /e , mduszyce, pod Miechowem, po cenie rs. 4 kop. 50 zako-

aSMk1 SZen,em Si? do Zarządu Dóbr Dziaduszyce.
W  Hotelu Saskim, jest do sprzedania 5*OłWÓiK 

podróżny kolejny z fnrdeklem, oknami, dwoma w a
lizami ipudszefltem, w  dobrym stanie; orazparę W a- 

r_„„ , łachów z zaprzężą Krakowską, i Chomonla dobre.
*80. Wiadomość u Szwajcara Hotelu.

/ i / l y y f  "  czoraj w południe, idąc z nlicy Długiej na Ry- 
marską, zgubiono PIGILARES paciorkowy, o- 

uotulr • P,!avvny w  skórkę białą, z kwotą rsr. 66, i różnemi 
telń e*m! ' . Sprasza się łaskawego Znalazcę o oddanie do Ho- 

ł*Aiicwr"'' 0 i’°d ś ty , za nagrodą rsr. 10.
zdohinn- u A . “ dabuona w Haftowaniu Chustek damskich z o- 
wszclkil’ erbam*> 01'az w  różnym kształcie liter, przyjmuje 
krótszym P° T"1"*0 r°dzaju ohstaluuki, które w  czasie jak naj- 
WiadoniośtVy ny waó przyrzeka; niemniej bieliznę do znaczenia, 
na lm  pięlrva° **ld ’ r̂Zy nbcy Podwal, w  domu P. Szulca

Pewien Obvwntni . . .
skiej w Cesarst ■ !"aJ^c ̂  namiar pojecliac do Gubernji Podol- 
koszta- Bliższą ^ " ’ 1 zyczy sob*e towarzysza podróży na wspólne 
w  domu Hr; Zamo^T™086 P°wziąść można u Szwajcara jPiotra, 
perniks. kiego przy ulicy N ow y-Sw iat, wprost Ko-

Ktoliy sobie życzył ,
mniejszą W U » V U E  a.sie teraźniejszego karnawału, miec
etc., „p. Skrzypce ^ a r ' K b T r  imleniay’ " espla’
słuchać śpiewów; zechce ^ ^ ' V  . '^ i  v  i'-'r"1’ Pr!!y em 
łębiej, na 2gie piętro „d t^ o s . c  podNr 178, przy ulicyG o-

g r i t l l ' l a ^ r .  “ R i v T » U ^ p ? ™ J aiai  Kf WA Pst,'“
f ,  « * _ * ,
chy, Dyszle O xefti t p -  d0 wynajęcia Sklepik z 2ma Pokojami 
.piecem  żelaznym; d w u lok oje , IiucllIlia; Pi^ oica ; Drwal,iia;

trzy Pokoje, Kuchnia, Piwnica i Drwaluia; na facjacie dwa Po
koje z Kuchnią, Górką, i Drwalnią; oraz do zbycia miech Ślu
sarski.

M I E S S E H A I V I E  na Szynk lub inny zakład, składąjące się 
z Sklepu, dwocli Pokoi, Sali billardowej, Kuchni, 3ch Piwnic i 
Drwalni, przy ulicy Krak:-Pi-zedm: pod Nr 398, naprzeciwko Ko- 
ścioła Sgo Krzyza, jest do wynajęcia od W ielkiej-nocy 1853 r.
•N N »% V *V .W .V .V .% V .% ył W .W .V A ,i%S
m Do głovmcgo Składu Ka\vjoi*u i innych produktów Dossyj-#^ 
*skich, przy ulicy Senatorskiej N ro496, w domu W W . P iotro-^  
Swskich, 3ci sklep od rogu ulicy Miodowej, nadszedł transport® 
gSTOItEISKU, JESIOTKA Świeżego .1 t l t / A l i  !•  

AV i CIETBKEIIT Archangielskich, oraz GUI) .! 
ś Z l i l  Zielonego i H U V F I T l I t  Kijowskich. g

B. M iedw iedn ikow . ®

l i O X K I X k ’H A' suche z mass owocowych i owoców w  pu
delkach, Śliwki fraJie: i Salami W łoskie, sprzedają się w  Skła
dzie Rozmaitości M. Konopackiego w domu Tow: Dobr. N r 3 7 0

9 t l M 7 i  mało używany, w  najlepszym stanie, do
sprzedania w  wozowniach Banku. Wiadomość u
Murgrabiego.—  Dwoje SKRZYPKÓW, ALTÓW 
KA i WIOLONCZELA- KASSA okuta, i MASZY

NA do filtrowania wody, do sprzedania w  kamienicy przy Ko
ściele po-Paulińskim pod Nr 167, na 2m piętrze, ze wschodów 3rie 
drzwi na prawo.

D O B I I A  ziemskie Sejkowicc, w Pcie ^Gostyńskim Gubernji 
W arsz:, o mil trzy od stacji kolei żelaznej Łowicz położone, obej
mujące zielni włók dwadzieścia kilka, z których obok pięknych
odpowiednich łąk, grunta w większej części są pszenne pierwszej 
klas y, a reszta żylne, graniczące z dobrami Pacyna, w których 
znajduje się Cukrow nia, są całkowicie do okolonizowania każde
go czasu. Interessenci w ięc chcący wejść pod tyai względem w u- 
kłady z właścicielem, zgłosić ,się mogą do mieszkąnda jego w  de
mo własnym pod Nr 2214 lit: .15, przy jjliey Jnflaeękięj, w W ar
szawie.

BO\ A rodowita Niemka, posiadająca chlubne świadectwa, 
życzy sobie przyjąć obowiązek u  Warszawie ląh na prowincji. 
Wiadomość powziąść można w  oficynie, po prawej stronie na 
lm piętrze, lub u Stróża w domu pod Nr 568, przy ulicy Dłu
giej, w  hlizknśri ulicy Przejazd.

C H O N I O N iT A  ruskie, najzylbrem wykładane, i mało u- 
żywane, są do sprzedania za pomierną cenę, przy ulicy W ójto
wskiej pod Nr 1864. Wiadomość u Stróża.

Skład Rozmaitości M. Konopackiego w domu Tow: Dóbr: Nr 370, 
otrzymawszy znaczny^ transport W EBY PŁÓTNA Morawskie
go i krąjowego, w  różnych gatunkach, Bielizny stołowej, Chu
stek płóciennych, Pończoch i Skarpetek nicianych, warsztacikowąj 
i ręcznej roboty, wszystko w dobrych gatunkach, takowe po 
cenie umiarkowanej sprzedaje.

W dowa średniego wieku, posiadająca języ k  franenzki i niemie
cki, Patent i św iadectwa, rekomendacje, oraz znająea się ua zarzą
dzie Domu i gospodarstwie, życzy dostać się do zamożnego domu, 
za 0 0 5 B O B I E K A d l a  Zastąpienia Matki,lubdo towarzy
stwa dorosłych Panien. Wiadomość w  pałacu Mostowskich, w K0111: 
Rz: S. W ew: i D., u Rządcy pałacu, przy ul: Nalewki.

Potrzebnym jest zaraz KAPITAŁ w  ilości rsr. 4 ,500, 
z zabezpieczeniem onych, stosownie do życzenia, na Do- 
mu w  W arszawie, lub na Dobrach ziemskich w blizkości 
położonych. Mający chęć udzielenia lej pożyczki, raczy 

się zgłosić przy ulicy N ow y-Sw iat pod Nr 1270, na 2gie piętro, 
gdzie dzwonek, do godziny 9ej z rana, i od 4 popołudniu.

Przy ulicy Senotorskiej pod Nr 460, ojworzylam 
NIAĆpi A iB  A N i Slrojów Damskich, Sukien i Szycia 
Bielizny; polecając się Szano: Publiczności. Z mej 

strony,za robotę guslownąi prędkie wykończenie, zaręczam. > •
E O H T l O I M l A  o sześciu o k t a w a c h ,  nowo- 

ż  wyrestaurowany, w jak n a j l e p s z y m  stanic, jes " 
jg spi’/.<‘danra przy ulicy Al(Wa»i(lrja P°‘* 1 a’

Wiadomość pow ziąść można w sklepie korzennym.



Panow ie F abrykanci, tak krajow i jak  zagraniczni, lub Osoby 
m ające zam iar zajm ować się wyrabianiem  LNU lub B A W EŁN Y , 
zechcą się zgłosić do Rządcy Hotelu Lipskiego, by tam uzyskać 
wiadomość o Osobie posiadającej jak  najgruntow nicjszą prak tykę 
nabytych wiadomości w obu tych gałęziach przem ysłu (dotąd je 
szcze najw iększy procent przynoszących). Osoba ta , już  oddawne- 
go dość czasu zyskała sobie dobre iinie, jako  Tkacz, Rysownik i 
Blicharz; z resztą  natychm iast gotów je s t złożyć najściślejsze do
w ody sw ojej w tym fachu biegłości.

O S O B A w  średnim wieku, opatrzona w  chlubne św iadectw a, 
życzy sobie przyjąć obowiązek za Pannę, um iejąca robić suknie 
i inne robo ty  damskie, i zarządzić domem. W iadomość przy  
ulicy Piw nej pod N r 21, na 2m piętrze do frontu.—  Pod tymże 
Numerem przy ulicy Piw nej, blizko K rak:-Przedm :, je s t POKÓJ 
porządny, z opałem i usługą do najęcia dla jeduej osoby porzą
dnej, każdego czasu.

Zaginął U V E X E L  z podpisem Lew ka Silbera, na rs: 3 ,004 
kop. 50, z terminem w y p ła ty  na dzień 31 Stycznia 1853, z w y 
mienieniem w alu ty  w  zapasach, drzew a i rud y , w  dniu 15 (27) 
G rudnia 1852, na zlecenie podpisanego niżej, w ydany. Uprasza 
się znalazcę o zw ro t onego W exlu  za wynagrodzeniem. Z ara 
zem ostrzega się, aby nikt tego W exlu  nie nabyw ał, bo naby
cie nie m iałoby żadnej ważności, dla tego, że uczyniono ku te
mu stosowne kroki.—  Aron C h w a t ,  z Truskolas.

F lIIIIY Ii t  n  VII IM. i  PACHNIDEŁ 
BRACI MTANSON,

/przysposobiła i rozesła ła  do składów  swoich, poszukiwany^ 
kCOLD Cream do mycia tw arzy ; W ODĘ A teńską do w ło-« 
's ó w ; jako teź  różne M Y D E Ł K A  i PACHN1DŁA, k tó re l  
^sprzedają się po cenach stałych  um iarkow anych;

w  Składzie głów nym  przy  ulicy N alew ki Nro 2244a; 
ńa K rakb:-Przedm : w  domu Hr: Andrzeja Zamojskiego; _  
na Miodowej ulicy w  domu Kochanowskiego, w  ,Składzie/#’ 

głównym  L akierów  i F arb  malarskich J. A. IJrausse; 
na P odw alu , w  Handlu P . M. Giersza; 
za Żelazną bram ą, w  Gościnnym Dworze, w  Sklepie p o d ' 

N r 105 i 106; oraz f f l
na K rakow si-Przedm ; pod N r 375, obok Handlu dawniej 

Spiskiego, gdzie D ystrybucja tabaczna.

Ktoby miał do sprzedania OGIERA rasow e
go, maści bułanej, albo wilczatej; zgłosić się zechce 
na Tłum ackie pod N r 600 lit: D, w podwórzu na 
dole.

Mam zaszczyt donieść Szanownej Publiczności, 
w m ieście  Lublinie, pod Nrem 189, otw orzyłem  MAN- 

^ O E Ł  W I V  i K O R E E N ora‘z innych T o w a ro w i

Komitet ustanowiony dobudow y gmachu dla Instytutu Szlache
ckiego, na posessji T ivoli, przy ulicy W iejskiej w  YVarszawie. —  
Dnia 8 /20  h. m. o godz: 12 w  południe, odbędzie się na miejscu bu
dow y Instytutu w  Kancelarji tu tejszej, na posiedzeniu Komitetu, 
licytacja in minus, przez opieczętowane deklaracje, na dostaw ę
205.600 sztuk CEGŁY palonej, potrzebnej z wiosną,r. b. do ukoń
czenia zabudowań Instytutu. Chcący ubiegać się o rzeczoną dosta
w ę, w arunki jej przejrzeć mogą w c wspomnionej Kąncellarji, 
gdzie deklaracje konkurentów do term inu licytacji przyjm owane 
będą.—  P rezydujący w Komitecie, Rz: R. S., P. M uchanow.

JVzor deklaracji.—  Podpisany W łaściciel Cegielni położonej 
(w ypisać miejsce istnienia Cegielni), podejmuję się niniejszem do
sta rczyć  do Budowy Insty tu tu  Szlacheckiego na posessji Tivoli 
w  W arszaw ie, potrzebną z wiosną r. b., Cegłę paloną w 'ilości do’
2 05 .600  sztuk, po cenie rubli s r : .... kop.- .... (w yraźnie literami) za 
ty siąc  ceg ły , w edług próby przezemnie złożonej, i w ścisłem zasto

sow aniu się do w arunków  dostaw y, przez Komitet ustanowionych, 
k tóre czy tałem i podpisałem. W arszaw a dnia .... (podpisać w y ra- 
zme imię i nazwisko, oraz miejsce zamieszkania).

tl VGA/a n  T. WOLNIEWICX,
»  , , , dawniej CZABAN,

. świeżo zaopatrzony został w  CUKRY i OWOCE* 
^ A n g ie lsk ie , znane ze swego ualuralnego smaku
//J\\t\is  d a l  A il n n e o n l c i n m . .  • ■ .S— , , , , -o- — * o- ow ocow , a h

ty le dotąd poszukiw ane,jako to : A nanasow e,pom arańczo-^ 
we, cytrynow e, w iśniowe, gruszkowe, jabłkow e, poziom-^

m k o w e  i porzeczkowe;   . . .  1
la  Creme.

HOC/YK m ały, na dwie osoby, na stojących 
resorach, ze skrzydłam i, na k sz ta łt FAETONIKA 

-------------zupełnie ja k  now y;—  oraz SANKI nowe, z w ybi
ciem, bardzo porządnie zbudowane, są do sprzedania przy ulicy Le
szno pod N r 681, w dniu Pani Klotzer. W iadomość w  W arsz ta 
cie Stelmachskiin.

W czoraj, przechodząc ulicą Krakowskie-Przedm ieście, przez 
podwórze domu X X . K arm elitów, na ulicę Bednarską, zgubio
no WOAŁKĘ czarną koronkow ą. Uprasza się Znalazcę o 
oddanie do D rukarni K urjera , za nagrodą.

N agrody rsr. 1. —  Dnia 12 b. ni. zginął PIESEK 
z gatunku \vyżcłków  ang:, m ały, biały , z odmiana
mi czarnemi, nad ślipiami centki żółte, uszy pod
palane. Ł askaw y Znalazca raczy  go oddać pod 

N r 1322 przy ulicy Sto-K rzyzkiej, na lsze  piętro.

Dzis rano zimna stopni 2. W czoraj w  południe ciepła 1.
Dziś rano wysokość w ody na IVUle. stóp 3 cali 10.
TEATR ROZMAITOŚCI. Ju tro , C udzoziem szczyzna. Pani 

B ertra n d  i  P anna Baton.

% " JAN >.« u  i i» w s k ^ ^ ^ ^ ^ J P
J  Udziela LEKCJE Tańców.—Mieszkanie jego przy ulicy m  
W Długiej pod Nrem 590, w  domu W . T yzlera , ua pier wszem W  

piętrze od frontu, w prost domu E le rta . %

P io tr Ś lizyński, Nauczyciel TAŃCÓW , podaje do pu
blicznej wiadomości, że w yucza 5ciu tańcy najpotrze
bniejszych, w  20tu kilku lekcjach, Osoby naw et wcale 
nie tańcujące; udziela także w  swein mieszkaniu, w  do

mach pryw atnych i pensjach. Osoby życzące pobierać lekcje, niech 
się zgłoszą pod N r 17, przy ul: Sto-Jańskiej, na lsze  piętro od 
frontu; zastać go można od rana, do godziny 8ej w ieczór.

m  Znana Szano: Publiczności CUKIERNIA C. W ED LA , p rzy ! 
Ł&ulicy Miodowej N r 484, poleca się z swieżemi i gustow nem i| 
/^sWemi w yrobam i, jako  to : z Cukrami inarcepanowemi i poma-s 
fź*dowemi rozm aitego ksz tałtu  i smaku, funt po kop. sr: 60 i 45J  
/^Konfiturami róz0orodnenii,po  kop. 45; Karmelkami rńżnemi,^ 
2(po kop. 30 i 45; Czokoladą w yrabianą z najlepszego Cukru iz, 
GjKakan, od kop. 30 do 90. Przyjm uje także obstalunki na Pi-fk 
khramidy, Pączki, T o rty , Tace ubierane od kop. 75 i t. p.; orazift 
^ ro zm aite  ciasta, które z największą usłużnością i akuratnością 7  
* |ku  zupełnemu zadowoleniu każdego, w ykonyw ać obow iązuicT  
hsię. Oprócz tego służyć może w  każdym czasie ciastkami do^

piaw dziw e m iętowe i czokoladowel

u - - , .    placka mil?
Ido k aw y . Mając zawsze wszystkie te w yroby świeżo wypie-tM 

śfkane w  znacznej ilości, służyć niemi mogę codziennie; a będącik 
ł z a w s z e  w  chęci najdogodniejszego usłużenia w yrobam i m em i$ 

ile może być um iarkowanych cenach, pewny jestem, ż e l  
r/Szan: Publiczność pokupem ich i obstaluokami zaszczycić m niejj 
w e c lic e .—  C. IVedel. Kt

W  Drukarni h u r je ra  W arsz;. W olno drukow ać. W arszaw a d. 4 (16) Stycznia 1853 r .— Starszy Cenzor, Radca Dw: L .T  Tripplin.



DODATEK do KURJERA WARSZAWSKIEGO Nr 14.
N iedziela .—  4  (1 6 )  S tyczn ia .—  Bok 1853.

^lęgarnia Alex: Nowolec/ciego, przy ulicy Krakow:- 
wprost kolumny Z yg m u n ta ,pod Nr 4 5 7 ,w do

mu dawniej Antoneta , otrzymała nowe dzieła, a miano
wicie: Z łote ja b łk o  powieść J. I. K raszew sk iego , t. 4: 
Ladowa P ieczara, obrazek wiejski tegoż, t. I. Natan- 
sona Wybór p rze k ła d ó w , z  wzorow ych p is a r z y  za- 
^((n iczn ych;  oddział I Obrazy z życia domowego t. 1;

dział II S ą sied z i, Powieść t. 2 .  Powieści naszych  
czasów p. Sew: zZ ochow skich  P ru szak , t. 4. Tadeusz 

(jztmienny, Powieść  J. K orzeniow skiego, t. 3. D zie- 
icica Orleańska, ustęp z dziejów F rancji, t. I . P rozer- 
p tn a , h istorja  o 130tu  kobietach. Powieść L. Gozlan,

• 1. Powyższe dzieła są do nabycia; jak również udzie- 
ane będą do czytania, i nadal X ięgarnia ta jak i Czytel- 

nia we wszystkie nowo-wyjść mające dzieła zaopatrywa
ną będzie. Nakonicc K alen darzy  na r. 1853 wszystkich  
wy an, tak na tuziny jak i pojedynczo, dostać można.

,)(^IKSIEAIA.
r . . H O T l § K O H ' , 3  mile od miasta
Chmielnika, jedna od Staszowa, 6 od Kielc, nowo-założoną została; 
ia zaszczy onieso Szan: Obywatelom i Kupcom okolic tamtej

szych, IZ wszelkie jej dawane obstalunki na butelki, tafle, flasze, 
1 1. p., po cenach bardzo przystępnych, w  krótkim czasie w yra
bia; oraz iż posiada nateraz znaczny zapas TAFLI wyborowych, 
ktorc kupującym hurtowo, z bardzo małym zyskiem tanio sprze- 
daje. Blizszą wiadomość co do ccii i prób Tafli, powziąść inoźna 
na miejscu, lub w  W arszawie w  handlu A. Kowalewskiego pod 
N r 447, na Krako:-Przedni:.

W dobrach Zaborów, w  Okręgu Błońskim położonych, 3 mi
le od W arszaw y, znajduje się  200 sążni kubicznych U R Z E W A  
olszowego suchego, częściowo lub ryczałtem  "do sprzedania. Są- 
2enkubicznv po rsr. 4. Wiadomość bliższa na miejscu, lub w  W ar
szawie pod Nr 558 /9 , ulica Długa.

Poleca się JW W . i W W . Panom na usługi Emeryt, lecz bu
dowy i zdrowia dobrego, mówi i pisze po polsku i niemiecku, 
oraz z językiem rossyjskim jako krajowiec obeznany, życzy przy
ją ć  obowiązek RZĄDCY DOMU, SZWAJCARA, lub jaki bąć do
zór w  W arszawie, a wreszcie na prowincji za mierne wynagrodze
nie. Wiadomość przy ulicy Podwal pod Nr 523, na 2m piętrze, u 
Krawca A. Dębego.

Adam Nosarzewski, p.-Pułkownik b. W . P ., w łaściciel Majątku 
te Gub: Grodzieńskiej, ma honor upraszać Szan: Osąbę, która od 
]at blizko-30tu, corocznie kilkadziesiąt P O * H » W  doręczać 
’nu zw ykła, i teraz w  jego słabości korrespondencję sw oją, w  jednej
* materji pomnaża; ażeby nadal takową odsyłała do Kan-
** arji Obrońcy jego, gdyż tą lekturą, jak dawniej tak i teraz cał-

nm nietrudni się.

wprost z H a w a n y  importowanych odlcżalych' 
‘ K a n i  ■ ’ w  cen:,ch °d 20 do 600 talarów za tysiąc, oraz jk  

or honim istauyy { S p e d y c y jn y  pod fi "mą : %
Pw Itamb *’A*JŁ PHIŁ1PP ŁANIOAU m

iiolecai l Ur-" ó e n e r N r  370 na pi-rwszem piętrze, Sk 
i Królestw"'' S*aDOW"ej Publiczności. Osobom z C esa rstw a #  

H am bu r-  *"> a n t o r  powyższy ułatwia wszelkie inte:essa

S potka Ż eg lu g i P arow ej na rzekach spławnych Kró
lestwa, na mocy aktu notarjalnego, przed Pisarzem Akto
wym Józefem Noskowskim  w W arszaw ie  na dniu i5/zt 
Kwietnia 1848 r., pod firmą: A n drzej H rabia Z am oy
sk i et Comp:, zawiązana; zawiadamia niniejszem. iż Pan  
Edward Guibert, jeden z dotychczasowych jej Spójni

ków, na mocy późniejszego przed tymże Pisarzem Akto
wym, na d n iu '723 Grudnia 1852 r. zdziałanego prawo
mocnego aktu, będąc w zupełności co do swego udziału 
zlikwidowanym i zaspokojonym, ostatecznie z tejże 
Spółki wystąpił,  i tern samem odtąd żadnych z nią nie 
ma stosunków.

M A G A X Y N  M E B L I ,  przy ulicy Koźlej w  Ho- 
. tclu Saskim, przez M.jjstra Stolarskiego M. Kalisch utrzy- 
I m ywany, zaopatrzony został w  znaczny wybór Mebli pa
lisandrow ych  i mahoń:, w  najświeższych i wykwintnych  

fasonach, podług najnowszych modeli, teraz z zagranicy sprowadzo
nych, t. j. kompletne garnitury z wysłaniem i bez, z dobrem wykoń
czeniem roboty tapieerskiej, tudzicz Kolumny marmurowe do salo
nów, oraz palisaud: i mahoń: Stoły, Konsole,Toalety, Serwanlki, Ko
mody, Łóżka, Szafy do bibljotek, Stoliki do robót damskich, Klęczni- 
ki; tudzież bardzo ładne mahoń: i palisand: Stoliki do zachowania sy- 
gar, podług modelu zzagranicy umyślnie sprowadzonego; niemniej 
Kozetki, Szeslągi, Fotele i Taborety, prawdziwym safjanein kryte  
i bez; Stoły rozsuwane na 30 osób, Ło-:ka i Sofy jesionowe, ła 
dnego fasonu, i t . p. Meble, mogące służyć tak do skromnego ume
blowania, jako i do najwykwintniejszych salonów i buduarów. Za 
trw ałość i dokładność robót w  tym Magazynie nabytych, w ła 
ściciel zakłada poręcza.

HIACYNTÓW, które przed kilku miesiącami 
wysadzone zostały w  doniczki, wypuszczających 

“ju ż kiełki i bardzo łatw o w  pokojach zakwitnąć 
* mogących, dostać można w  rozmaitych kolorach, 

tuzin po rs. 2, 2*/s i* 3, w  Składzie Nasion i Cukru krajowego 
Dra F. Betzhold, przy ulicy Senatorskiej pod Nr 471 obok Re
sursy.

H O C Z  m ały, z fordeklem, który może służyć  
do miasta i do podróży, jest do sprzedania za po- 
mierną cenę, przy ulicy N ow y-Sw iat, drugi dom 
za ulicą Chmielną pod Nr 1261. Wiadomość u

Siodlarza.
F O H T E P J A N  mahoniowy, o 7u oktawach, ze  

sztabami, prawie nowy; także LAMPA stołow a, dwa  
STOLIKI jesionowe do kart, i STÓŁ owalny zw y 
czajny, za nizką cenę do nabycia. Wiadomość na 

rogu ulicy Ciepłej i Krochmalnej, wprost Browaru Schaeffera, 
Nr 991, u Gospodarza domu.

Transport św ieżych S Ł dE D SE I Holenderskich, 
w  małych baryłkach, pocztą z Amszterdamu przy- 

1 “""Ihi a  był do handlu hurtowego Jacobson, przy ulicy Grzy
bowskiej pod Nr 1025, na lm  piętrze, gdzie nabyć 

można po cenie umiarkowanej.

S I I P E U F I C J A  na gruncie Nieruchomości Nr 1838 i 1956 
w  W arszawie, stojące, do rozebrania i uprzątnienia z gruntu prze
znaczone, sprzedane zostaną przez publiczną licytację w  d. 8 /20  
b. m. o godz: 10 z rana, w  W arszawie w  pałacu Rządowym pod 
Nr 4S7, w Rancellarji podpisanego. Rejenta, gdzie warunki tej 
sprzedaży, w każdym czasie przejrzeć można.—  J. D sięcia łk ie -  
w ic z , Rejent K. Z. G. W .

MŁODZIENIEC dobrze piszący i dobrej konduity, może zan
ieść pomieszczenie przy Rejencie na prowincji, o mil kilkanaście 
od .W arszawy. Bliższą wiadomość udzieli Kozietulski, Sekretni* 
Senatu, pod Nr 1655, naprzeciw Instytutu Głuchoniemych, o go
dziny 4ej do 6 po południu. , na pjer.

Pb
do w y p o ż y c z e n ia  n u  i-

Nr h ip o te k i Domu w  W a r s z a w ie ,  ____  ..
SUMMA Rsr. 1 ,500, je s t 

w szy Nr hipoteki Domu w . . . .  ̂
w artość  mającego. W iadomość pod Nr V
licy Wspólnej, u Lindemanna, codziennie

od 12 do 5cj. Elektoralnej pod
——Jest do sprzedania przy  un v ^

N7 ”  “ >•



*  *
Ik

H A W IA B M A , jest do sprzedania z wszelkiemi do niej 
rekwizytami, i BILLARDEM, przy ulicy pryncypalncj, od lat
dawnych exystująca. Wiadomość w handlu Win i Korzeni, pod 
N r 379 naKrako:-Przedmr, naprzeciw Poczty.

MIESKUANIME zupełnie świeżo wyrestaurowane, z pię
knym rozkładem, składające s ię : z Salonu, 3ch Pokoi i Kuchni 
ang:, wraz z Stajnią i Wozownią, do najęcia każdego czasu przy 
ulicy Brackiej pod Nr 157S. Wiadomość w Sklepie.

Y. ŁUHAIi PIERWSZEGO PIĘTRA, składający się z p ię-p
p c iu  dużych Pokoi, Przedpokoju, dwóch Stancji dla służących,p 
^Kucjinl angielskiej Stajni, Wozowni, etc., DO NAJĘCIA każ /  
SSdcgo czasu, przy ulicy Leszno, w domu Nro 720. Windo /  
jŚ|mość u Gospodarza. —  Tamże jest jeszcze do najęcia LO Ż,
© H A L  wraz z OGRODE1H, na HANDEL PIWA BA;U
AWARSKIEGO, bardzo stosowny. /

i
W  M A « A * * T V I E  M E B L I ,  pod Nr 1335 

pćzy rogu ulicy Wareckiej, od strony Dzieciątka 
JĘŻUS, są do sprzedania różne M E B L E  palisan
drowe, mahoniowe i jesionowe, jako to : Garnitury 

w najnowszych fasonach, Stoły, Konsole, Tualety, Stoliki do kart, 
Łóżka, Szafy, Komody, Kozety, Sześlągi, Fotele pokryte safjanem, 
lub bez pokrycia, Krzesła wyplatane, i t. p, różne Meble. (MAGA
ZYN ten dawniej istniał pod N r 1401 przy rogu ulic Marszałko
wskiej i Sto-Krzyzkiej, o czern właściciel zawiadamia). —  Józef
O lsztyński.

F O H T E P J . 1 S I  mahoniony, o ficiu oktawach
w dobrym stanie, z przyjemnym głosem, za mierną
cenę do nabycia;-— tamże wyrabiają się nowe For- 
tepjany do reparacji i strojenia, z których każ

dy zadowolony będzie; a to w fabryce A.’ Gotze, w domu W. 
Boka, na rogu ulicy Senatorskiej i Nowo-Senatorskiej, w oficy
nie na lewo.

Osoba opatrzona w najlepsze świadectwa i rekomendacje, oraz 
obzuajmiona z interesami Policyjnemi i Administracyjnemi, życzy 
przyjąć obowiązek B K Ą B C I f  B O M U  znacznego, lub kil
ku domów tu w W arszawie, a chociażby i za PISARZA, przy 
jakiej fabryce, za wynagrodzeniem stosownie do ugody. W ia
domość przy ulicy Białej Nro 889, u Rządcy tegoż domu.

% Zawiadamia s,ię Szanowną Publiczność,
[ S P I I Z E B Ą Ż  1’ O M T E H l} Ł. S A I M S H I E G f O ,  i
kprzy ulicy Wiejskiej pod Nrem 1738, wprost K ościo ła//

Sgo Alexandra, %
m  z dniem lszym  Stycznia r. b. rozpoczęła się. M  

S p ra s e d lł*  ta, odbywa się podług cen niżej w sk azan y ch ,^  
a mianowicie: ^

Za 1/ i  Oxeft Porteru, Rsr. 22 koo. 80, 3
Za %  ditto ditto Rsr. 11 kop. 40. %
Za */* ditto ditto Rsr. 5 kop. 70. 0
Za h  Butelki Porteru . . . kop. 9. 3
Za V* ditto ditto . . . .  kop. 6. ^

OOIBGŁ STOl'T, |
Za Vi B u t e l k ę ....................... kop. 12. B
Za */i d i t t o .............................kop. 9- %

T I A S K I  atłasowe Paryzkie, znajdują się w H an
dlu Karola Mass, przy ulicy Miodowej, w domu Wgo 
Lesser.

  ......
Nmjsgcdł świegy transport S L . B D J 5 L  

7 Amsterdamu, w małych baryłkach do domu ' 
m  ^  Handlowego Braci P arto io icz , w Hotelu D re -, 
(A zdenskim pod Nr 4ty, i takowe sprzedają się
/ /p o  cenie umiarkowanej.

!!! MGDZWIEDZI CUKIER!!!
kafowego smaku, bardzo dobry i skuteczny na duszność, katar, 
kaszel, etc., funt po kop; 45; Poleca go Cukiernia Ludwika R u -
dolpha, przy ulicy Długiej pod Nr 592, w domu po-Paulióskim.
.....

Mani zaszczyt donieść Szan: Publiczności, zez dniem 5 b.m.j 
gna nowo rozpocząłem wypiekać O B W A IliE A lV lH k T  Ber-3 

gliiiskie, oddawna znane, w Gdańskiej Piwnicy, które już od 
jfelat 2cii wypiekać, zaprzestałem, a to że inni zaczęli wypie* 
pkać, i zaczęli sprzedawać, lecznie takie jak moje, które pier
w s z y  raz wyszły z piojei piekarni; przytem dostać możmri 
^doskonałych l*i^C 5fct4,O ^A . Sklep na rogu ulicy Gołębiej^ 
Epod Nr 163; a Szan; Publiczność będzie zadowoloną.

E. S c h o b a c k .

Rsr. 10,000 potrzebne są na pierwszy Nr hipoteki po 
Towarzystwie Kredytowem Dóbr Ziemskich w Powie
cie W arszawskim położonych. r Wiadomość u W łaści
ciela domu przy ulicy Nowy-Swiat N r 1285, codzien

nie po południu od godziny 4ej do Gej.
DOM drewniany, w dobrym stanie, złożony z 4ch Pokoi 

i Kuchni ang;, przytem zabudowanie gospodarskie, Piwni- 
ca, Pompa, Ogród fruktowy, złożony z drzew w isien łu- 
tuwek, szklanek i czarnych, Gruszek, Jabłek i Latorośli 

winogronowych, Szparagami i warzywnego ogrodu; wszystko to 
obejmuje przestrzeni 14,96 V /i  łokci £ j ,  jest do sprzedania z wolnej 
ręki, przy ulicy Młynarskiej pod Nr 3106 ąr, położona za Wolskie- 
mi rogatkami. Wiadomość na miejscu u Właściciela.

IsM Ł.UI FO IITEIM  t \ Ó »  Zagranicznych,i
\jp rzy  u licy  W ierzbow ej N° 014b, obok D r u k a m i R u r je r a l  

Skompletowany został nowemi e x e m p la rz a m iE O B V E - /, 
^ B J A W Ó W , z najcelniejszych fabryk pochodzącemi, i po-t| 
ksiada obecnie wybór następujący: Fortepjany a queue Erar-^ 
[da, Pleycla z Paryża, Boisselota z Marsylji, Breitkopfa et* 
iHiirtel z Lipska, Streichera, Bósendorfera, Schweighofera i in - | 
tnych z Wiednia.—  PIANINA oblique : Dchaina z maszynerjąj 
/korbową, i Girarda z Paryża; oraz PHISHARMONIKĘ zpo- 
hdwójnym rejestrem Deutschinana z Wiednia.—  Gena tych in-, 
fstrumentów jes t: od r s .300 do rs. 1050, stosownie do wy-1 
/kończenia i mechaniki.

Nieruchomość przy ulięy Twardej pod N r 1098, oraz 
dwie Jatki Nr 8 i 22 w Nieruchomości Nr 976 przy ulicy 
Gnojnej, do SSrow Tomaszą Żyd.ok należące, sprzedane 
będą przezlicyLację publiczną w drodze dziąłów, w  Tryb: 

Cyw: w W arszawie, przed W . Rożnowskim Asesorem w W ydz; 3. 
Ostateczne przysądzenie domu Nr 1009 w <J. 10/22 Stycz: r, b- o 
godz: 4 %  po połud:.—  Jatek zaś Nr 8 i 22 każdpj oddzielnie w d- 
12/24 b. m. o godz: 4 %  po południu. Szacunek : Domu N r 1099, rs. 
8149 k. 52; Jatki Nr 8 rs . 926 k. 70; Jatki N r 22 rs. 800, Vadia: 
do DomuNr 1099 rs. 1000, do Jatek po rs. 400. Taxę i warunki, 
przejrzeć można u Kazi 111: Brzezińskiego, Patrona, ńyrygująceg, 
sprzeddżą," W  W arsz: przy ulicy Nalewki N r 2242.

Na żądanie Frejdy z Baumfeldów Tylbur, Jakoba Tylhur Mał-. 
żonki i Lewiego Tylhur jako jej Kuratora, tudzież na żądanie P e ł
nomocnika Sądowego nieobecnych SSrow, oraz na zasadzie upowa
żnienia Prezesa Trybunału tutejszego, datty 4/16 Grudnia 1852* 
Nr 13,171, odbywać się będzie w 2ch domach blizkicb siebie pod 
N r 207 i 2585 przy ulicy Bugaj położonych, w d. 6/18 Stypz: r. b, 
i następnych, zawsze o godz: 3 po połud:, licytacja Ruchomości do 
pozostałości Lewka Baumfeld należących, a mianowicie : Gardero
by, Bielizny, Pościeli, Sprzętów domowych, Towarów jarosław 
ski. h zwanych, j. t. Płótna, Drelichu, W orków, Anyżu, Orzechów,, 
i t .  p. przedmiotów, a to za gotowe zaraz płacić się mające pienią
c e . —  Marcin Ciechanowski, Pisarz A. K. P.

W e z w a n i e .—  Doktorowi Medycyny Lukaszo-wi Miku
licz, C. K. Professorowi wHermanstadt,  Wielkiem Xię-



ztwieSiedmiogrodzkiem (wAustrji), niezmiernie wiele 
na tem zależy, aby mógł jak na jprędzej otrzymać krótki, 
dokładny, loiczny spis wszystkich zamieszkałych w Ce
sarstwie Rossyjskiem i Królestwie rodzin noszących na
zwisko Mikulicz;'dla tego wzywa się najuprzejmiej wszy- 
s kie rodziny i pojedynczych członków rodzin, noszących 
nazwisko Mikulicz, aby swoje adressy z dodaniem krót- 

lego wykazu pochodzenia (drzewa genealogicznego), za 
posie mctwem podpisanej Xięgarni w Warszawie, albo 
wprost pod adresem: ..Doktorowi Medycyny Mikulicz 
nad cr/ n.ansta^z'e (w Austrji) na koszt odbierającego,” 
bv P l 30 rac?ył y- P™6* tego uprasza się każdego komu- 
r i >a r° - Z*na *.e8° nazw's^a była znaną, aby łaskawie 

czy zawiadomić tąż samą drogą o miejscu jej pobytu, 
J niewaz wiadomości te w ważnym nader interesie 
nfnizo są pożądane.—  Xięgarnia R. Friedleina w War- 
m^Vie’ prZy uhcy ®enat°rskiej, Nr 460.

FUTRO"
. 1 . zupę nie nowe, do sprzedania. W iadomość’ 
w Fabryce Lakierów p od Nrem 2163 przy ulicy'

£ ! S S L WPr<)St Kościoła.

1 a ra  W AŁACHÓW  średniego w zrostu , dobrze u- 
jez zonyc , para rosłych do 2 arszy: i 5 w erszków ,

as

z <n>r jeden zsiłyibudow y, przydatny dopociągu 
... . . "ę-zarow; a drugi młody mato ujeżdżony, do sprze
dania w ciągu bieżącego tygodnia, pod Nr 1285 przy ulicy Nowy-

MTchała ZaraZ 23 bą Ob, acllunkowa- W iadom ość u S tangreta

l ' , s r ^ ,E<jI O K K -1  ? loi"kowf' • Ryżowe, Basty, Ażury, Pail- 
S7 V J ’ l ° Wen) co »y«ko jest potrzebne,u do fabrykacji Kapelu- 

2  Słomkowych, znalezć można w handlu A. Kowalewskiego Nr 
•*47 „a Krak.-Przedta: wprost odwachu.

W  pałacu Namiestnikowskim przy ul: Krak:-Przedni: 
pod Nr 387, są do sprzedania z wolnej ręki i każdego 
czasu, różne M E B L E ,  I* A !\iT A L .I0 1 V  mahonio- 

ff w y, oraz rozmaite SPRZĘTY gospodarskie. W iado
mość u Szwajcara Chmielewskiego, w prawej oficynie, w ostatniej 
sieni, na lm  piętrze.

O f d l E U  kasztanowaty wierzchowy, rassy an
gielskiej, lat 7 mający, jest do sprzedania pod N r 
413, obok Saskiego Ogrodu przy Żelaznej Bramie;

ta w  i lllaja c y  chęć nabycia, raczy  się zgłosić do Stangre- 
acłąw a.

dwa* ,Krakow > I W m ;, w domu Hr. Potockich, są do najęcia 
na z Kuchnią lub bez, z meblami lub bez,
N r 2 7 s 'ł" ^ r .̂e’ w P°óworzu. Wiadomość przy ulicy Freta pod 

* na 3m piętrze.
P Q J  V iB O , i para H O  X I  karych, młodych, 

zdrowych, wraz z zaprzęgiem; o r a z H O J I O D A  
—_  orająca, są do sprzedania. Wiadomość u W łaści- 

szno pod Nr 7^1* domu. P°d złotym Jeleniem, przy ulicy Le- 
—  ,  wprost Klasztoru XX. Karmelitów.

sorach<i° ?praedania H O C X V H  na stojących re
kiem' ’ 4° podróży i w mies'cie, z wszel-

rain nm ulicy <ś f ()1‘ŁJ koi'uni‘- Wiadomość pod Nr 1335 przy 
trze; w sk a ż e  S łu ż ą c a  j ” łrzk iej ’ w sień przy latarni, na 2mpię- 

Przy ulicy Krak:-p 
dnarskiej, są de wynajęci-, "V p° U Vr 430’ naprzeciw ulicy Be- 
clmią lub bez kuchni , 0ą odJ r .° “tU’ Z, Kl"
tem samem piętrze od tył,, V » ‘y « " ia  1853 r. Wiadomość na
5 tej lub 6 tej, za bardzo pomieru?1™ Są d° sPrzcdania kl;

O S O B A  z wyższein w »ks»id,.cen<?’ , ! .
zbieg okoliczności pWy w i e d S ^ ł i ; ^ ^ ^ ^

tu  w Warszawie, do osoby w wieku, tak do konwersacji, jako też 
i do wyręczenia w gospodarstwie, i zarządzania całym domem. 
Wiadomość przy ulicy Bednarskiej pod Nr 2678 b c, za bramą 
zaraz po prawej ręce na dole.

Jan Libchen. Doktor Medycvny, przeniósł mieszka
nie na niicę Sto Krzyzką pod Nr 1344, nie dochodząc 
do rogu Nowego Św iatu, czwarty dom po prawej stro
nie; gdzie biednym chorym, codziennie od godz: 3crrj , 
do 5tej po południu, pomocy udzielać będzie.

IT O R T E IP J .A W V , palisandrowe i mahooiove, 
nowe, o 7u oktawach, z piatami i sztabami, sf do 
sprzedania. Wiadomość pod N r 163 przy uiieyGo- 
łębtej; oraz używany o 6 oktaw, z powodu w/jaz- 

du, za es. 50 do zbycia, w fabryce Fortepjanów.

T  Do Składu różnych Rossyjskich Towarów w N a n d o n i e -  >
> rzu. nadeszły różne W E N A  Węgierskie i inne, które prze- *
|  daje po cenie dość umiarkowanej; PORTF.R Angielski i 'IWO |
< BAWARSKIE; oraz znaczny transport Towarów Rossjskich, ,
|  jako to: HERBATY Chińskiej na różne ceny, Samowar Tom- |  
j bakowe i Mosiężne w najnowszych fasonach, Tace po Samo- |
| w a ry , różne Tace blaszane z fabryki Petersburgskiej w oźnych l  • 
i deseniach, i z tejże fabryki Cukierniczki; L ichtarze z-OWOtne- |
I go srebra i platerowane. KAWJOR świeży Aslrachński mało J 
j solony, ŁOSOS wędzony i marynowany, Minogi llbłągskie,} 
t Ser zielony, Buljon cielęcy, Ptasi Groszek zielony, rżne Maka- i 
ł rony Włoskie, Sago, Manna (kaszka). Obuwie Damkie zimowe '
; i letnie, i Rękawiczki Damskie. Tamże dostać mona przy ry -  i 
l chłej usłudze rozmaitych Przekąsek zimnych i prących. >

Kupiec, J. Dt-ow. ?

Podpisany, otworzywszy w mieści Częstochowie, 
w własnym domu przy Nowym Rynii, pod N r 173, 
obok P o c E l  \ X I ) E l .  ł% I X  innych Trunków 
zagranicznych, ma zaszczyt polecićsię łaskawej Pu

bliczności; gdzie przy najumiarkowańszych cnach, szybkiej u- 
s ło d z e  i wszelkiej rzetelności, starać się bi.zic zadowolić. —
J. F eigenblatt.

W  Dobrach Donacyjnych Uniejów, w  Po’iecie Kaliskim, pod 
miastem Umejowem, znaczną ilość D R J i E A E H  owocowych, 
różnego gatunku, po cenie kopiejek 18, jak  crocznie tak i w tym 
roku, dostać można.—  Jan K aniew ski, Ogrdnik.

Józef Gą.ioicicz, lin ligał, przeniósł m ie
szkanie pod Nr 592 prtf ulicy D ługiej, do 
domu dawniej po Pau/Askiego, a teraz W. 

Józefa Oranowskiego, gdzie uskut<cznia wszelkie napi
sy kaligraficzne na szyldach, tak na blaszę, drzewie, 
szkle, papierze i na różnych przymiotach, a to podług 
najnowszych wzorów Paryzkici, Angielskich  i Wie- 
deńskich; oraz otrzymał wzory tplorów (Jo znaków na 
tła, które u nas jeszcze nie są ,v. ożywaniu, a zalecają 
się nadzwyczajną trwałością; ztraizenfc.przyjmuję.^sflęl/:,,, 
kie zamówienia na litery metilowe do znaków..

H  I t  A E T N 'E R .1A  €7I I H i t u ,  w mieście Ł o m ży , G u b cr-| 
Ł j i  Augustow skiej nad rzeką N aw ią położona, do współ-wła-w 
mścicieli M. Kolińskiego, M. Nowińskiego, J. E del i Z. J a w itz y  
^należąca, z dniem 17 Lipca n  b otw orzoną została, i do tegoj 
%’czasu znacznym zapasem Cukiu już jest zaopatrzoną. 4

Właściciele Rafinerji. polecając się s w o i m  w yrobem | 
Szanownej Publiczności, zaręczają za dobroć gatunku.S 
umiarkowaną cenę i spieszne załatwienie w tej 
wymagań żądającycł, które mogą nastąpić za. a 
sein : I » o  B C u fin e r ji  (lukru »v

Samuel Walter,  Kahrvkant Pał*,,t0_ ' y ‘ 
ochronnycli Ł X T - V R F K  j zn j in 
ny ma sobie medal na w y s ta w ie  z • J’



nych wyrobów blacharskich, mieszka obecnie przy u li
cy Z ielnej pod Nr 1434. obok domu dawniej W. P ru 
szaka;  gdzie wyrobów jego w każdym czasie, gotowych,  

abyć można; przyjmuje także wszelkie ob talunki.

Hamburg w Grudniu 1852. 
Szanownym moim Korrespondentom mam zaszczyt uo- ’ 

ieść, iż dla ich w ygody, urządziłem  w  H rocławiu, u K.^ 
■uskiego Kollektora, Pana L. W . S ternberg, na placu Bli-/j 
■ra, Nro 6, SKŁAD KOiYllSSOWY moich, w prost z Ha-1 
ly importowanych S V G A B .  Zlecenia w prost p rz e - | 
ne, znajdą jak  dotąd punktualne wykonanie.

P aw eł-F ilip  Landau.

M agistrat Miasta W arszawy. 
sawaniu się do przepisów Lombardowych, podaje do w ia- 
ib licznej, m ianow icie zaś O .ób  in teresow anych : 1) 
a na F an ty  w L om bardzie M. W arszaw y zaslaw io- 
• na S re b ra  rozm aitego k sz ta łtu , Pierścienie, dresie 

r ły ,  Z e g a rk i, Suknie, B ieliznę s to łow ą i w szelk ie- 
lsz tow no tc i, k tó ry ch  W łaścic ie le  w oznaczonym  
/kupili, lub prolongow ać zan iedbali, rozpoczn ie 

Lutego ( I M arca) 1853 r . ,  i aż do czasu z u p e ł-  
trzedan ia , codziennie od godziny 8ej z rana do 

w zw yk łym  Lokalu  Lom bardow ym  w R atuszu  
vac się będzie; życzący w ięc sobie nabycia rze- 
o tów , zechcą się znajdow ać w miejscu i czasie 
m; w szelk ie  zakup ione F an ty , za raz  p o p rz y -  
rem lub b iletam i Bankowem i p łacone będą. 2) 
uy do w ykupien ia  lub p ro longow ania  wzm ian- 

pod L ic y ta c ję  poddanych, do dnia 20 Stycz: 
do przedmiotów ze złota i sreb ra , a co do io- 
3 /15  Lutego r. b. oziihczonym zosta ł, a inia- 
takow ycli p rzed  upływ em  pow yższych te r -  
m bardu o w y ku p ien ie  lub p ro longow anie 
ązani; bo po tych terminach żadne prolonga
t ą ,  a przedmioty zo złota i sreb ra , oprócz 
asowym lub próbą Cesarstw a Rossyjskie- 
i zaopatrzonych, stosownie do § 2 3  N a j-  
ood d. 10/a j  Kwietnia 1851 r. U staw y, o

zaprowadzeniu w Król: Po 
na licytację odesłane będą

W  zasto 
'dom ości pi 
Z e  L ic y ta c j  a 
nfc, ja k o  to .
K arti-i-c -a ie -, F e  
go ro d z a ju  k* 
c za s ie  n ie  W ' 
s ię  w dn iu  18 
ue go 0 0 ycb r«*l 
l e j  * p o łu d n ia ,  
G łó w n y m  odby* 
c zo n y c h  p rze d m i 
vvvżej o zn aczo n y  
b ic iu  k u p n a  s re b  
Ż e te rm in  o s ta te c z  
k o w a n y ch  F a n tó w  
(1 L u teg o ) r .  b . co 
nyeh zas taw ó w  do d. 
„o w ic ie  w ła śc ic ie le  
m in ó w , do R assy  L o  
Z g ło sić  s ię  są  o b o w i 
cje p rzy jm ow ane  nie bę 
w yrobów  stem plem  zap 
go, albo now ą K ró les tw i

w y z  e j j i a t™i*r K^ | . 'p ń  Isk: Probierń przed wystawieniem tychże
w d. 20 Stycz: (1 Lute:) r.b. t. j .  na miesiąc 
rzedażą zastaw ów  nieprolongowanych„ rzed  o dbyć  s ię  m a jącą  sp . , - . , . ,

5 robi ero i dla wyprobow auta i ocechowania, jeżeli okażą się nuec 
1 oisaoe próby; w przecitt *»ś razie dla stopienia i zrobienia

^o ic li sztabek, a po dopro wadzenia lakowych do jednej z prob 
!oeeois.invch. w ystawienia i  m licy tację; j a k ju ż  o tein M agistrat 
nbwieszczrniem swe,u z dnia . V I 3 Grudnia r . z. N r 56 ,045 /11 ,287  
w  pismach czasowych zamiesi '-czoncin, Osoby interesow ane uprzc- 
dził Aby w ięc z tego powod “ interesow ani me byli narażeni na 
S tra ty  M agistrat M. W arszatT  7  jeszcze raz  ostrzega niniejszem, 
i i  opóźniający się z wykupnem  lub prolongowaniem po term inach 
oznaczonych, sami sobie w inę pr. 'wpiszą, jeżeli z przyczyny takow e
go opóźnieni* »a s tra tę  narażeni zostaną. 3) 4 by zas n ik t z in -  
ferefow anych m ew iadom ością o nintejszcm  obw ieszczeniu w cza
sie tłum aczyć się uje m ógł, takow  e przez  pisma publiczne, jako t o : 
i ła z e ię R z ą d o w ą , P o licy jn ą , W a rszaw sk ą . Codzienną i K u rje ra  
^ W a r s z a w s k i e g o ,  trz y k ro tn ie , do wiadom ości publicznej podaje, 
„ iem nie j przez p rzy lep ien ie  d ruk  pwaiiycb E xcinp la rzy  Onego, 
w miejscach publicznych i obw oła ł oe po M ieście , p rzy  odg ło - 

• jr a b y , obwieszczone zostanie.—  W arszaw a dnia 18/30 Grudo:
185’*   P rezy dent, Rzeczy w: Mad ca Stanu ̂ Andrault. Naczel

nik ’Kancel,arj,,j ^ t Cd r tp rz c d a n ia  F  A K T O M  I i  „ ,a ły , mo
dny, na zwyczajnych re  sorach, k tó ry  może być u - 
ży ty  na parę lub jedneg o konia, za cenę um iarko
w aną; przy ulicy Nalew. '<i pod N r 2261 w  domu 

P .  M arzew a. W iadom ość u Kowala. _________

Bank Polski.—  Podaje do wiadomości publicznej, że 
licytacja na zastawione kosztowności, w oznaczonym 
terminie nie wykupione ani prolongowane, odbędzie się 
jak zwykle w miesiącu Maju 1853 r.; o czem w właści
wym czasie,, osobne obwieszczenia w gazetach tutej
szych zamieszczone będą. Ponieważ jednak według art: 
2 9  Najwyżej zatwierdzonej pod da lą10/az Kwietnia 1851 
r. Ustawy, o zaprowadzeniu probierń w Królestwie , w y
roby złote i srebrne nie trzymające próby, ani stęplem 
zapasowym opatrzone, przed licytacją winny być sto
pione i zamienione na sztabki, które po doprowadzeniu 
ich do jednej z prób przepisanych, dopiero na sprzedaż 
wystawione być mogą, a czynność zaś ta w razie nagro
madzenia się większej ilości zastawów, znacznego w y 
maga czasu; Bank Polski przeto postanowił zastawy 
kwalifikującejsię do licytacji, odsyłać, począwszy od d. 
2 0  Stycznia (1 Lutego) r. 1853, do tutejszej Probierni 
dla wypróbowania i ocechowania, lub w przeciwnym  
razie dla stopienia, i zrobienia z nieh rzeczonych szta
bek. O czem uprzedzając niuicjszem osoby interesowa
ne, wzywa je, aby po wykupno kosztowności swoich,  
lub po uzyskanie dalszej prolongacji, zgłaszały się do 
Kantoru Banku przed 20  Stycznia (1 Lutego) 1853 r. 
Po upływie bowiem tego ostatecznego terminu, same 
sobie winę przypisać będą musiały, jeżeli z powodu  
przetopienia wyrobów, na straty narażone będą.—  Pre
zes, Radca Tajny, J. Tym owski. Naczelnik Kancellarji, 
Radca Dworu Łubkowski.

D A T N I HÓW
w skazujących na rzu t oka datę Rossyjską i Polską, w  niewiel
kiej jeszcze liczbie pozostałych z trzeciego D akładu zeszłoro
cznego, dostać można w  xięgarni P . Friedleiu p rzy  ulicy Sena
torskiej, tudzież w  składzie m aterja łów  piśmiennych P. llirszla 
p rzy  ulicy Miodowej, po cenie kop. 75 za sztukę.

czarny, podbity szopami, w  bardzo dobrym 
stanie i gatunku, je s t do sprzedania za cenę nader um iarkow ana, 
w  domu W . S teinkellcra , przy  ulicy T rębackiej. W iadomość 
w  Składzie mąki.

H E B L E  palisandrow e: Kanapa, S tó ł duży, 2 Fotele, i sześć 
Krzeseł adamaszkiem k ry te , są do sprzedania w  domu N r 1020 
przy  ulicy G rzybow skiej. W iadomość u W łaścicielki domu.

Mam honor zawiadomić szanow ną Publiczność, źe o trzy-fl 
imałem prosto z P ary ża  E A R B I J ,  sław nego w y nalazku jj 

gPnna L a b ru ciere , który  został udarow any paten tem ^  
fcza ten w ynalazek. Mieszkam p rzy  ulicy W ierzbow ej i r o -S  
~:gu Niecałej. K onstanty Poliorecki, F ryz jer.

H  I T Ż L I C A  b iała w kasztanowate ła ty , zginę
ła  w d. 2 b. m., uprasza się znalazcę o odprow adze
nie tejże pod N r 497, do S tangreta W aw rzyńca , za

co otrzym a przyzw oitą nagrodę.

Z  Kantoru Zleceń p r z y  ul: W ierzbow ej N° 473c.
KA PITA Ł R sr. 3 ,0 0 0  i w ięcej, do wypożyczenia na pewną 

hipotekę domu w W arszaw ie, bez pośrednictwa negoejantów. 
W iadomość w Kantorze Zleceń.

Z powodu w yjazdu, je s t do w ynajęcia każdego czasu, LOKAL 
sk ład a jący  się z 3ch Pokoi, Przedpokoju, Kuchni ang:, D rw nlni, 
P iw nicy  i G óry, przy ulicy Leszno pod N r 723, na dole od fron
tu , po lewej stronie. Wiadomość na miejscu.

W  D rukarni Kur je ra  W arsza:— W o lu t» drukow ać d. 4 (16 ) Stycznia 1853 r .—  S tarszy  Cenzor, Radca D w oru, L.T. Tripplin .


